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*• k. uprzywilejowanego Tow arzystw a kolei żelaznej ga
licyjskiej Karola Ludwika.

(Ciąg dalszy.)
ROZDZIAŁ V.

Rada Administracyjno.
§ 32. Rada Administracyjna. 

Kierownictwo Towarzystwa i reprezentowanie cne
go! w każdyui wzglądzie powiersonem jest radzie 
administracyjnej, z ośmnastu członków złożonój, 
i  których przynajmniej 15 krajowców, a 12 zamie
szkałych w Wiedniu.

§ 33. Powody wykluczenia.
Urzędnicy Towarzystwa i wszyscy, którzy zniem 

w stósunkach kontraktowych zostają, wszyscy któ- 
fąy ogłosili upadłość lob wypłaty swoje zawiesili, 
niezRspokoiwszy zupełnie swoich wierzycieli, wszy
scy którzy dla zbrodni albo dla wykroczenia wyni
kającego z chciwości zysku lub przeciwnego oby- 
csajom publicznym, albo dla podobnego przestępstwa 
Pęd śledztwem zostawali, i za niewinnych uznanymi 
®io byli, nie mogą być członkami rady administra
cyjnej. Jeżeli okoliczność taka zajdzie w ciągu urzę
dowanie, tedy bezpośrednio stratę posady za sobą 
Pociąga.

§ 34. Wybór i trwanie urzędu. 
Członkowie rady administraoyjnój mają być wy

bierani przez walne zgromadzenie akcyonaryuszów, 
ich urzędowanie trwa lat 6, a ich wybór będzie pi
smami publicznemi ogłoszony.

§ 35. Pierwsza Rada Administracyjna.
Jako wyjątek z przepisów §§ów 34 i 38, weho- 

o*ą z dniem ukonstytuowania Towarzystwa a! do 
sebrania aię zwyczajnego zgromadzet ia walnego w 
soku 1861 edbyć się mającego, niżój wymienieni 
w skład rady administracyjnój:

Leen ksiąię Sapieha jako prezydent,
Włodziroirz kawaler Borkowski o. k. podkomorzy, 
Karol książę Jabłonowski c. k. podkomorzy, 
Wincenty Kirchmayer, hurtownik w Krakowie, 
Maurycy kawakr Kraiński,
Kazimirz hrabia Krasicki,
Kazimirz hr. Ląnckoyoński, o. k, podkomorzy,
Al raham O. Miseś, hurtownik we Lwowie i w 

Wiedniu,
Kazimirz hrabia Starzeński, c. k. podkomorzy i 

major w c. k. wojsku,
Feliks książę Hohenlohe-Oehnngen,
Maurycy de Haber, Karol Klein, Edward Todesco 

hurtownik w Wiedniu, Wojciech kawaler de Schmidt, 
c' k. radzca minipjeryalny, Dr. Gustąw Hoefken e. k. 
r®dzca sekcyi, Fryderyk Ludwik Westenholz, Józef 
Stommęr, Dr. A. Zelinka.

§ 36. Odnowienie.
, ^  pierwszych 6ciu latach, począwszy od roku 
1861, wybierze na nowo walne zgromadzenie kaz- 
d?go roku jedną szóstą część członków rady admi- 
oistracyjndj. Aż do zupełnego odnowienia pierwo- 
tndj rady administracyjnój rozstrzyga los względem 
porządku wystąpienia jój członków. Na przyszłość 
oastąpi odnowienie według starszyzny w urzędowa
niu. Każdy występujący może być na nowo wy
ż y n a .

S 37. Złoienie akeyj przez członków Rady 
Administracyjnój.

Każdy członek rady administracyjnój musi Pr*y~ 
uajmniój 40 akcyj (posiadać. Te akoye mają być 
w kasie Towarzystwa złożone i nie mogą być ani 
odstąpione ani sprzedane, jak długo trwają funkeye 
c*łonka rądy administracyjnój.

§ 38. Prezydyum.
Rada administracyjna wybiera co roku z swego 

grona prezydenta i dwóch wiceprezydentów, a  J  
z nich może być powtórnie wybranym. W razie ró-

■ ■ ! obudwócnwnoczesnój nieobecności prezydenta 
wiceprezydentów, powierza rada administracyjna je
dnemu ze swoich członków urząd przewodniczące
go. Prezydent lub też każdwzesny przewodniczący 
kieruje obradowaniem rady administracyjnój i czu
wa nad wykonaniem powziętych uchwał przez or
gana wykonawcze.

§ 39. Wynagrodzenie Rady Adntntstracyjni). 
Członkowie rady administracyjnój otrzymują za 

ich obeoność na posiedzeniach rady administracyj
nój, marki obecności, których wartość oznacza się 
na 10 złr. mon. konw. za każdą markę. Celem wy
nagrodzenia rady administracyjnej za jój trudy, od
łoży się corocznie, aż do wykończenia budowy i 
otwarcia ruchu na całój linii 50,000 złr. mon. konw. 
z dochodów, a o ile to potrzebnem będzie, z kapi
tału Towarzystwa.

Rozdzielenie tśj summy między członków rady 
administracyjnój w miarę ich stanowiska i czynno
ści, nastąpi przez radę administracyjną. Marki obe
cności opędzą się z tej do wynagrodzenia prze; na- 
czonój summy 50,000 złr., przeto z tejże jeszcze 
przed jej podziałem potrącić się mają.

Prócz tego otrzymają członkowie stósowne diety 
za podróże w skutek postanowienia rady administra-
cyjnój podjęte. .. ,

Po otwarciu ruchu na całój linii, oznaozy walne 
zgromadzenie dalsze honoraryum członków rady ad
ministracyjnój.
§ 40. Obsadzanie posad Rady Administracyjni] 

przed ubiegnieniem urzędowania.
Na wypadek śmierci lub wystąpienia jakiego człon

ka rady administracyjnej, zanim kolój wystąpienia 
na niego przyszła, przystąpi rada administracyjna 
na zasadzie §§ 32, 33 i 37 do obsadzenia jego 
miejsca.

Tak wybrani członkowie mają te same prawa co 
inni, wszakże ich urzędowanie koóozy się w tój 
chwili, w którój urzędowanie poprzednika byłoby 
się skończyło.

Wybory zastępców któreby po roku 1860 nastą
piły, przedłożone być winny walnemu zgromadzeniu 
do ostatecznego zatwierdzenia.

§ 41. Zgromadzenie i porządek czynnoici.
Rada Administracyjna zgromadza się w miejscu 

siedziby Towarzystwa na wezwanie prezydenta ile 
razy sprawy Towarzystwa tego wymagają, wszakże 
przynajmniój raz co tydzień. Uchwały zapadają w 
skutek bezwzględnój większości głosów, przy ró 
wności głosów rozstrzyga głos prezydenta. Dla 
ważności obrad trzeba, ażeby przynajmniój 5onii człon
ków osobiście było przytomnych. Przy takieJ n“ '  
mniejszój liczbie potrzebną jest jedność głosów ma
powzięcia uchwały.

§ 42. Zastępstwo przez pełnomocników.
Członkowie rady administraoyjnój wedle § 32 nie

zamieszkali w Wiedniu mogą być zastąpieni na po- 
siedzeniach rady przez innego członka rady, aioo 
przez pełnomocnika oznaczonego za przyzwoleniem 
rady administracyjnój. Każdy taki pełnomocnik musi 
być właścicielem 40 akcyj, które w kasie Towarzy
stwa złożone być mają. Pełnomoeniotwo jest ważne 
tylko na tak długo, póki urzędowanie mocodawcy 
nieubiegło. Żaden członek rady administracyjnój nie 
może mieć więcój jak tylko jeden głos jako pełno
mocnik. Inny pełnomocnik w ogólności jeden tylko 
głos mieć może.

§ 43. Protokół Rady Administracyjni]•
Z czynności rady administracyjnój spisuje się pro

tokół, który przez prezydenta i przynajmniój prze* 
członków być ma podpisany. . .

r  i  ^a r̂e* działania Rady Administracyjni]. 
»ada Administracyjna jest jeneralnym i specyal- 

nyra pełnomocnikiem Towarzystwa z wszystkiemi 
upoważnieniami, do których według §f° 1008 

powszechnój księgi ustaw icyw. potrzebne *ą szczn- 
» ne i, PoJodyncze pełnomocnictwa. Ona jest za

stępcą Towarzystwa, reprezentuje takowe na zewnątrz 
i stanowi w jego imieniu uchwały obowiązujące we 
wszystkich sprawach, które w skutek niniejszych 
zastrzeżone*8 ** vr?rainie walnemu zgromadzeniu

W szczególności powinna:
a) Kontrolować czynności wszystkich organów To

warzystwa, odbierać rachunki, podawać wydzia
łowi rewizyi (§ 30) do sprawdzenia i przed
kładać następnie wraz z swojemi wnioskami wal
nemu zgromadzeniu dla powzięcia ostateoznój 
uchwały, rozbierać i zatwierdzać etat administra- 
cyi, przedsiębrać rewizyę kas od czasu do czasu.

b) Ona zawiera i potwierdza umowy względem na
bycia budowy, sprzedaży, wzięcia lub wypuszcze
nia w dzierżawę każdój kolei, zakładu lub przed
siębiorstwa w zakresie celu Towarzystwa ; ona 
potwierdza lub zawiera potrzebne kupno ziemi i 
innych nieruchomości.

c) Ona zawiera umowy względem stósunków z in- 
nemi kolejami i przedsiębiorstwami transportów 
wodą i lądem, ażeby zabezpieczyć nieprzerwaną 
komunikacyę kursów.

d) Ona stanowi względem zarządu funduszem re
zerwowym i ulokowania kapitałów do dyapoay- 
cyi będących.

e) Ona przyzwala na sprzedaż papierów, wartości, 
rent i efektów Towarzystwa.

f ) Ona oznacza i zmienia należytości taryfy i sposo
bu pobierania onyohże w myśl postanowień za
wartych w najwyższym dokumencie konceasyi, 
prowadzi dotyczące pertraktacye; wydaje prze
pisy względem urządzenia służby, tudzież obro
tu kolei i innych przedsiębiorstw.

g) Ona układa się i zawiera ogody i umowy we 
wszystkich sprawach towarzystwa.

b) Ona przedkłada admininistracyi państwa wszy
stkie podania o przedłużenie kolei, albo budowo 
kolei ubocznych, o nowe koncefsye, o otwarcie 
i expIoatacyą przedsiębiorstw górniczych, hutni
czych i innych, z zastrzeżeniem już uzyskanego 
pozwolenia albo późniejszego zatwierdzenia przez 
zgromadzenie wahnę, 

i )  Ona wnosi na walnóm zgromadzeniu każde za- 
ciągnienie pożyczki, 

k) Ona przedstawia na walaóm zgromadzeniu wnio
ski względem przedłużenia kolei albo założenia 
kolei ubocznych, w celu połączenia się albo u- 
kładania z innemi towarzystwami, względem 
przedłużenia albo odnowienia koncessyi, wzglę
dem sprzedaży albo wydzierżawienia kolei To
warzystwa, względem kupna ziemi lub budyn
ków, względem zmiany statutów, albo nowych 
postanowień do tychże, w szczególności zaś wzglę
dem powiększenia funduszu i przedłużenia dzia
łania towarzystwa.

1) Ona stara się o zaciągnięcie pożyczek uchwalo
nych przez walne zgromadzenie, 

m) Ona oznacza koszta ogolne admimstracyi. 
o) Ona zawiera kupna i aprzeaaze dla utrzymania i 

obrotu kolei i innych przedsiębiorstw towarsy- 
stwa, jako też umowy każdego rodzaju; oznacza

zapasy, zezwala na kupno lob sprzedaż wszyst
kich materyałów, maszyn i innych dla obrotu po
trzebnych albo przez tenże wyrobionych przed
miotów.

o) Ona zezwala na wszelkie ściągnienie, przepisa
nie, przeniesienie papierów wartości, rent i efe
któw Towarzystwa, 

p) Ona wydaje wszystkie kwity, w szczególności na 
cenę kupna rzeczy nieruchomych. 

q) Ona stara się o zniesienie sądowych zakazów i 
wykreślenie tabularnyah zapisów, wystawia ta
bularne kwity główne i zrzeczenia się, tudzież 
deklaracye extabulaeyi.

0  Ona ma wnieść wszystkie sądowe pozwy i wyje
dnać różnego rodzaju ubezpieczenia, zawierać 
wszystkie Ugody, poddawać się wyrokom polu
bownym.

s) Ona mianuje i oddala jeneralnego inspektora i je- 
neralnego sekretarza, tudzież urzędników i służ
bę, oznacza ich zakres działania, ich place, u- 
dziela im osobne remuneracye i stanowi w ogól
ności we wszystkich sprawach administracyjnych 
towarzystwa.

t) Ona zwołuje zwykle zgromadzenia walne; przy 
zwołaniu nadzwyczajnego walnego zgromadze
nia musi bezwzględna większość całój rady ad
ministracyjnej za tern glosować, 

u) Rada administracyjna zastąpioną nakoniec być 
może przez pełnomocników We wszystkich spra
wach ją dotyczących. Ona mOźe delegować do 
osobnych interesów jednego albo kilku ze swo- 
ioh członków, jeneralnego sekretarza, jeneral
nego inspektora, lub nadzwyczajnych komisarzy 
i opatrzyć ich potrzebnemi pełnomocnictwami. 

Dokumenta dotyczące przeniesień rent i papierów 
wartości należąoych do Towarzystwa, tudzież d)ku- 
menta dotyczące nabycia, sprzedaży, albo zamiany 
nieruchomych posiadłości Towarzystwa — ugody, u- 
mowy i inne akta obowiązujące Towarżystwo, kwity
1 przekazania, tudzież asygnacye na bank albo dzier
żących pieniądze Towarzystwa, podpisane być muszą 
przez dwóch członków rady administracyjnej, albo 
przez jednego członka rady administracyjnej i i sną 
przez radę administracyjną do tego przeznaczoną o- 
sobę, chyba że rada administracyjna jednego członka 
rady, albo kogoś innego wyraźnie do tego upoważniła, 
w którym to ostatnim wypadku udzielona prokura za
protokółowaną być winna.

§ 45. Odpowiedzialnoió.
Członkowie rady administracyjnój odpowiedzialny

mi są za ich urzędowanie, podobnie jak każdy peł
nomocnik.

§• 46. Organa wykonawcze.
Dla wykonania uchwał rady administracyjnej i sdb-  

cyalnego prowadzenia interesów w myśl tych uchwał 
i w zakresie granic statutami objętych, zamianuje ra-
in d n ib l" 1 f - yjrn a j 8 n ? r a l n e * 0  in*Pektora jako prze- 

^  ? technicznego i jeneralnego sekre-

Rada administracyjna oznacza ich zakres działania 
» ich płace.

Oni obecnymi być mają na posiedzeniach rady ad
ministracyjnój z głosem doradozym, załatwiać wszy
stkie sprawy ich zakresu pod nadzorem rady admi
nistracyjnej zgodnie z porządkiem czynności i in- 
strukcyą służby im nadaną.

Dla budowy, utrzymania i ruchu kolei, tudzież dla 
innych przedsiębiorstw Towarzystwa, ustanowi rada 
administracyjna w swoi® czasie potrzebne organa.
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Wędrowne ptastwo odlata, a wędrowni mieszkańcy 
Warssawy powracają do miagt(|< NBp|ukawszy sią do
wolnie w Ostendzie, napiW8, y s ie  w  S a lc b ru m e  lu b  
Karlsbadsie, naspacerowawszy sie po bulwarach P»- 
ryzkich, albo namodliwszy w kościele a. Piotra w R*Y' 
mie, kierują 8 W® kroki do rodsinnych siedzib9 
w długie wieciory przy ciepłym kominku bawić się po- 
*ostaIemi w pamięci wrażeniami podróży, i gwarzyć o 
ttna lub owiną* stosownie do nakręconej gawędki.

Z dotychczasowego wsaakie powrotu wędrowców, 
nic jeszcze niezyskala Warszawa, drzemie ona sobie 
dalćj pod wpływem letniego uśpienia, a choć na chwilą 
otworzy oko, aby nim rzucić na jakieś nowe zjawisko

w Warszawie, to znowu szybko zamyka je napowrót, 
aby się niewybió z tego snu letargicznego.

Niechże jednak nikt nie sądzi, aby ją  miało opano- 
waó ospalsfwo, jest to tylio tak sebie drzemka, którą 
lada bąben, lada pociąg smyka na skrzypcrch nieba
wem przebudzi. A takich p o w o d ó w  do  ̂ przebudzenia

żonka swego, dla tego tylko i«d?"ie’To „pewne spo-

szego wyciągnąć, ale  kiedy i w owych siewco pustki 
Tylko Kuryer doniósł, że D eotym a o p n śd ła . ja rw a w j
1 przedsięwzięła podróż aż do ^ 1?t0-Wn*t ® hn ,lh T  
wyspę Ragią dla dopełnienia wrażeń Pot^®bnych do 
ukończenia poematu „Piast.* Ktos tam znowu imie
niem Litwinek, wyrzucił pocisk jeszcze przeciwko pod- 
różo-pisarzowi Tripplinowi. Widać , że w niesmak po- 
szło wielu owo wzięcie, jakie sobie ten pisarz zjednał. 
Uderzali na niego ze wszech s*ron, wyparowali go 
x Warszawy, t jeszcze w dodatku strseląją za nim,

nie. pyi*j<łc wcale czy owe pociski dosięgną go lub nie, 
b y le  tylko je jakimkolwiek sposobem wypuścić.

Drak Wieńca zbiorowo literackiego, poświęconego 
Staoislawowi Jachowiczowi, postępuje ciągle. Wyszedł 
już 1 drugi zeszyt, w którym miesiczą się i poezya i 
proza z podpisami autorów, jacy dopiero wychodzą na 
świat, z utworzeniem owego wieńca. Widać, że na tego 
roataju pismach, skorzystałoby piśmiennictwo, gdyż 
razdy ito tylko może wziąść pióro do ręki, chwyta za 
me ochoczo, aby do tego ogólnego splotu, poświęconego 
zasludie, dołączyć swój listek.

bmierć Karola Kurpińskiego, niegdy dyrektora opery 
polskićj w Warszawie i kompozytora, obudziła ruch mit" 
oiy muzykami. Pragną oni uczcić pamięć jega, tyj 
jeszcze nie zdecydowali w jaki sposób. Kurpins*1 J. 
oddawna usunął się od świata, osiadł samotni j 
emeryt i w tych dniach w 72 roku żyd® : ,
pozostawia po sobie dzieci, tylko żonę, *8 J  ’
bioną artystkę sceny w arszaw sk ićj, wystęP”J^ 4  • w o-
perach i dram atach  i kom edyach , 
s tro n n e g o  t& len tu . N ię p o p u la rn ir js a y  •  ° > ® J -
szym z u tw o ró w  K urpińskiego ^ gksftadrs’ ] ^ * Pp  y

Ka”  d o * Ł neg9 WsIowaddodał śp- Ludwik Osiński, to | to "w zwyczaju; » ie  Po kilka tysięcy bywało w 'Dj- 
-  g -  ■ ,tH- 'unie na Dd»«m, choć więc tea opuścił Warszawę, za.

Z pierwszym września otworzyły się polowania, które 
u nas wchodzą w modę, bo grono myśliwców z każ
dym dniem się powiększa. Ale polowanie pclowaniu 
nierówne, i nie ty*« sama zwierzyna jest celem jego, 
ale takie i ruble. Mówimy ruble, bo iydki zaczyneją 
pozbywać się papierów, a zaopatrują się w srebro, i 
wykupują takowe. Dla czągoby jednak to czynili; oni 
sami tylko mogą odpowiedzieć na to. Na brak zwie- 
rayny me możemy n arzek ać , na brak zaś rubli, po- 
wszechmej.niechże je więc jeszcze wyłowią, cóż nam 
pozostanie? W praw dzie nirgodzi się zdradzać pojedyn
czych tajemnic, ale ta dotyczy całego cgólu; mechźe 
więc w świat się potoczy, iak sie toczą wykupywane 
ruble 1 3

W końcu tygodnia, mieliśmy Priez dni kilka niepa
miętny wicher, który jak wiadomo największym jest 
wrogiem płci pięknćj. Mało też bardso ukazywało się 
tej płci na ulicach miasta; a najwięcej uci r, ieli natćm 
PP- Lewandowski i B ra u n , z których pierwszy wspól
nie z p» Kuhne, rozpoczęli codzienne muzyki w Nowej 
Arkadyi, a drugi z orkiestrą swoją w Dolinie Szwaj
carski^. U nas idzie tylko o przyzwyczajenie. Jak gdzie 
nawyknie c h o d z ić  Warszawa, to już na długo utrzyma

jest: S  R b  Polski* aieml- itd.



£ CZAS 2  Czwartku Wi Wraeśnfa 1857.
C § 4 7 .  Protokół podam ety.

Wssygtkie doręczenia dotyczące Towarzyitwa od
bywają się przez protokół podawczy.

(Dokończenie nastąpi.)

H orespoM ie B cys C iasu
W ie d e ń  21 września.

£  Br. Bash wrócił pzed dwoma dniami ze swćj wy
cieczki do Linz i baiiburga. Powrót ten da zapewne 
nowy popęd pracom, których ukończenia i zamienienia 
w prawo oczekuje z niecierpliwością cała Auatrya. Sta
nowisko ministra spraw wewnętrznych w państwie, któ
rego admimstracya musiała uledz zupełnej zmianie, by
ło i jest nader trudnem. Usiłowania i najlepsze chęci 
nie wystarczają do szybkiego stworzenia nowego i wszy
stkim a tak rozmaitym i licznym potrzebom odpowie
dniego organizmu. Dosyć rzucić okiem na przeszłość, 
na system przyjęty w ostatnich latach, na stan moral
ny i materyalny rozmaitych prowincyj państwa, żeby 
Sig o trudnościach tego rodząju pracy przekonać. Do
syć wziąść następnie pod uwagę bieg normalny konie
cznych w tak ważnych przedmiotach narad, ieby po
jąć niemnićj konieczne zwłoki w ich ukończeniu. Wy
trwałość i niezmordowana cierpliwość barona Bach, 
przemogą te trudności i przy zaufaniu, którem go ota
cza N. Pan, przysporzą chwilę ogłoszenia tych rozpo
rządzeń, któremi dzieło reorganizacyi wewnętrznćj ma 
byc zamkniętem. Nąjwainiejszemi są prawo gminne i 
statuta reprezentacyi prowincyonalnćj. Jedne i drugie 
już są przedmiotem narad od dawna; projekta ministe- 
ryalne przeszły już po kilka razy przez różne dykaste- 
rye i.Radę Państwa, a w tćj chwili, zdąje się, że po
zostaje im tylko otrzymanie najwyższego zatwierdzenia. 
Mozę wszakże nastąpić jeszcze zwłoka z powodu li
cznych tak wojskowych jak cywilnych i politycznych 
zatrudnień, których nawał ząjmuje całą uwagę i cały 
czas N. Pana. Kwestya finansowa gra w tćm wszyst- 
kiem wielką i ważną rolę. Co zostanie postanowionem, 
niewiadomo. Lecz jest pewność, że idzie o ważne re
formy. Dzienniki nawet tutejsze potwierdziły moje po
przednie w tej mierze doniesienia.

N. Pan i Psni udali się dziś znowu do obozu pod 
Parendorf. Pozostaną dni parę w pałacu hr. de Harasch. 
Hr. i hrabina Trapani byli wczoraj na obiedzie u NN. 
Państwa. Cesarz przyjął ich przy dworcu kolei ielażnój 
w Laxenburgu. Przyjęcie ze ztrony N. Pani było nie
mnićj uprzejmem. Obiad trwał do 7ój, po czern hrab
stwo wrócili osobnym pociągiem. Dziś są na obiedzie 
w Weilburgu u Arcyks. Maryi. Zona hr. Trapani jest 
księżniczką toskańską. N. Pan rozmawiał po obiedzie 
długo z ministrem neapolitańskim księciem Petrullą.

Ks. Meklenburgski, który przybył tu także na ma- 
newra wojskowe, mieszka w Burgu.

P. Comet dyrektor opery otrzymał dymisyę. Przy
czyna wiadoma.

. . . .  . ■ 19 wrseinia.
Lepiej rozważone wiadomości odebrane z Indyj oka

zały się niepomyślnemi dla Anglii. Anglicy odstąpili od 
Delhi; lękają się powstań w Bombaju i Madrasie, kon
centrują się; lekąją się także aby nie wybuchnęło po
wstanie w Kalkucie. Herat został oddany, ale syn Dost 
Mohameta gotuje się do jego odebrania i Persya musi 
posyłać wojsko pod Herat. W pośród takich niebez
pieczeństw, Anglia rachuje tylko na siebie. Osoba świe
żo przybyła z Londynu zajewnia że Anglia chce po- 
kazeć iż sama sobie wystarczy i że dla tego nie for
muje legionów zagranicznych. W rozmowie z tą osobą 
sekretarz angielskiego ministeryum wojny wyznał że 
tylko legion jednćj narodowości nie dał Anglii ambara
sów, ie  inne, czysto najemnicze, buntowały się i za
szkodziły Anglii w opinii. W przekonaniu Anglików, 
irlandzki ruch w Belfort jest czysto religijnym i niema 
politycznego znaczenia.

, , a*yi„I «vrac ją  oczy na Indye, bo ruch indyjski
•! machina’ według którego prowadzi

gję poi ? kontynentalna. Oddzielona od Rosyi, An-
m 8 - Jo lk i*  odcLielonł  od środkowej Europy.
Musiała s ę g załatwienie sprawy lumuńskićj
w kifrunku * *»pewnie zgodzi się na zała
twienie w tymże samym sensie 8prawy holsztyńskiej. 
Ostatnia sprawa napotlta na 8ą k t dy> w 8to8Unknch 
rodzinnych Berlina *1 Lo ynem ,, Petersburgiem, ale 
trudno przypuścić aby i t • sęk nie *08tai rozbitym. 
Anglia popamięta zapewni Prusom t e 8|e ,Krio»rii„Anglia popamięta *aPe,wnl r " £ pn} *e się zbogaćiły 
podczas wojny krymskiej, o eazi Dawiący w p8ry$u
utrzymują żo Szwecya, Not eg'« i Dania oddychają

skandynawizmem. Spodziewają się ie  następca tronu 
nie zostanje wyłączonym z rejencyi. Co do sprawy 
rumuńskiej, tutejszy świat urzędowy widzi ją  ciągle 
w pomyślnych kolorach, wiecie że na żądanie Aali 
paszy, Sułtan oddalił od siebie Ahmeta Fethi paszę, 
przyjaciela księcia Vogoridesa a stronnika lorda Red- 
clifi*. Wczorajszy Constitutionnel zapewnia że wybo
ry rumuńskie są unitaryjne, że według nich postąpi 
komisya dyplomatyczna w Bukareszcie i konferencja 
w Paryżu i że tylko dynastya która ma panować nad 
Rumunią jest sekretem. Francya posłała drugi bryg 
parowy na Dunaj. Rumunia i Holsztyn a raczej Dania, 
że nie powiem Skandynawia, staną się dwulicowemi 
zaporami i prawdziwemi słupami Janusa. W życiu pry
watnym, ten co godzi bijących się zwykle się wysta
wia; w życiu między-narodowym wystawiają się ci 
którzy patrzą na bijących się i którzy z osłabienia bi
jących się zamierzają korzystać.

Politycy humorystyczni mówili dawnićj: przymierze 
francusko-rosyjskie jest niechybne, a teraz mówią.- 
zjazd stutgardzki nic nie sprowadzi, jak nic nie spro
wadził zjazd osbornski. Tak nie jest. Zjazd osbornski 
ważne rzeczy sprowadził, bo jedniść Rumunii; zjazd 
wirtembergski sprowadzi także zapewnie ważne rzeczy, 
tylko nie takie o jakich marzą politycy humorystyczni. 
Każdy krok Napoleona III jest politycznym. Żartując 
& porównywania zjazdu wirtembergskiego ze zjazdem 
w Tylży, wczorąjsza la Patrie wykłada że Francya 
nie zerwie z Anglią, że pozostanie jćj ścisłą sprzyraie- 
rzanką, że zjazd wirtembergiki nie przyniesie wojny, 
lecz pokój, pokoj połączony z postępem, cywilizacyą 
i szacunkiem dla praw narodów, że sprawa włoska 
pójdzie drogą pokojową jtd. Powyższy artykuł, bai- 
dso ironiczny, wchodzi w system pacyflkacyjny o 
którym tyle mowiono i o którym tyle jeszcze mó
wią. Osoby, które mogły wiele wiedzieć, utrzymywały 
zawsze że Cesarz może zrobić wiele rzeczy be* wojny.

Hr. Hatzfeld został powołany do Berlina. Hr. de 
Persigny przybył z Londynu do Paryża.

Książę Cambridge i lord Codrington są w szampań
skim obozie. Lord Cowley gotuje dla nich fetę w swój 
letniej willi położonej w Chantilly. Opisy manewrów 
obozowych znajdziecie w dziennikach. Zuawy dali je 
dnego wieczora dla Cesarza widowisko komiczne przed 
stawiające wesele arabskie i potem odprowadzili go 
z latarniami dn jego baraku. Więcćj widi ć teras w o- 
bozie ciekawych i oficerów zagranicznych. Obóz prze
ciągnie się do 5go października. Przyjechała do obozu 
deputacya id  miasta Wirtemberg z zaproszeniem Ce 
sarza na obiad czy bel. Zdaje się jus pewnóm że Ce 
sarzowa nie pojedzie do Wirtembergu. Jeżeli się ziści 
fakt ten będzie nowym dowodem że stosunki Frencyi 

Rosyą są więcej interesownemi niż ścisłemi. Ce
sarzowa bawi się wesoło, bawi się z całą swobodą 

Biaritz. Cesarz pojedzie d i Wirtembergu z hrabiami 
de Morny, Walewskim, Raynevalem i Kisielewem.

Pereiro miał w obozie szam pańskim  konfereneya 
Cesarzem . N a jego Zadanie Monitor dał zaprzecze

nie pogłosce aby m eklenw ie nie chcieli negocyować 
walorów nominalnych, od których pobiera się podntek. 
Giełda zaczyna się podnosić i spodziewają się że wyj
dzie ze stagnacyi. Nie Mirćs odegrał komedyą na zgro
madzeniu akcyonaryuszów, lecz nkeyonaryusze. Akcy- 
onaryusze nie chcieli przyjąć jego dymisyi, bo chcieli 
aby ich wyprowadził z błota i zasłonił ich w części 
swoją odpowiedzialnością, odpowiedzialnością koman- 
dytora. Długo trwąjący niski stan giełdy przypisywano 
głównie koalicyi szulerów. Coś podobnego działo się 
za pierwszego cesarstwa i Thiers opisuje jakich środ
ków na to Napoleon I używał. Urodzaj powinien był 
podnieść trochę giełdę już od miesiąca. O dawnych 
kursach nie mówię, bo są niepodobne w okoliczno
ściach w jakich s:ę znajdujemy. Mirćs wyjechał do 
Rzymu w interesie dróg włoskich, któremi chcąc nie 
chcąc musi się zatrudnić.

Rodacy przemysłowi zajmują się wiele torfem, któ
rego jest dużo u nas, a któ.y nie jest dość głęboko 
a zatem dość zyskownie kopany. Zajmują się takie 
zamienianiem torfu na węgiel ziemny, który u nas dro
go kosztuje. Widziałem kawałek węgla robionego z tor
fu przez jeenego rodaka, kawałek równie twardy jak 
węgiel angielski a daleko tańszy. Gdyby został zapro
wadzony, przemysł torfowy oszczędziłby nasze lasy.

P. Duchyński znany z swych badań o Słowiańszczy
znę  i Rosyi ma wkrótce wydać nowe dzieło.

Wczoraj o 5tej wieczorem, umarł w domu zdrowis 
Duboig, Gustaw Pianche, znamienity krytyk. Urodził 
on się r. 1808 i był synem aptekarza. Pisał naprzód

w Artiste, potem w Dibatach , a po powrocie z Włoch 
w których bawił lat ośm , w Revue des deux Mondes. 

' P. Pianche zebrał w paru tomach swe główniejsze ar
tykuły krytyczne. Pogrzeb odbędzie się pojatrze.

L o n d y n  18 września.
L. Oczekiwane wiadomości z Indyj nadeszły. Pier

wsza z niemi depesza zdawała się być zaspakajającą, 
lecz później odebrane i listy prywatne rzucają światło 
ponure na różne strony Hindostanu. Nie zawiodła się 
w tćm publiczność, gdyż w takim stanie w jakim spra
wy tam były, lepszych nowin niespodiiewmo się, i 
nie można było oczekiwać. W jednych stronrch popra
wiły się rzeczy, w drugich pogorszyły, tak że się do
bre ze złem równoważy, a żadne jeszcze nie przewa
żyło. Delhi dotąd niezdobyte; nieobrachowano dobrze 
siły rokoszan, których podług raportu omerybńskiego 
konsula, ma tam być 48,000, a Anglików jest tylko 
2000, oczekujących na posiłki, a które zwolna nad
ciągają. Z  wyspy ś. Maurycego przybył jeden pułk do 
Bombaju, przybycia innych oczekiwane z Przylądka 
Dobrćj Nadziei i z Anglii. Lubo nie można powiedzieć, 
że się nie szerzą bunty, tu i owdzie bowiem słychać 
o rokoszach nowych pułków krajowych, gdyż ich zo
stało je s m e  do 10,000 w służbie; wszelako listy tą 
razą nie donoszą o nowych okrucieństwach, o mordach 
kobiet, dzieci i bezbronnych osób; owszem donoszą 
jako najprzyjemniejszą nowinę, iż ów ckrutny Nena 
Sahib, który w Cawnporze nielitościwie pastwił się nad 
załogą twierdzy i tyle rodzin angielskich zamordował, 
mm  doznał okrutnego losu. Ścigany ciągle przez jene
rała Havelok, po utraceniu Bithur głównćj swój twier
dzy i po utracie niemal wszystkich armat zabranych 
mu w dwóch potyczkach, przyszedłszy nad rzekę prze* 
którą miał się przeprawić, by ucieczką ratować się 
pod Luknow, przy przeprawie przez nią będąc odbie
rany od swoich, sam z swą rodziną miał uhpić się 
w rzece. Całe wojsko jego rzuciło broń i roze
szło się do swych domów/. Tnkn jest jedna z ostatnich 
nowin, posyłam ją ,  nie ręcząc zn jćj prawdę. To je
dnakże pewna, iż w Delhi, w stolicy nowo-saimprowi
zowanego króla Indyj, panuje także niekarność i niepo
słuszeństwo. W zamieszaniu nikt wyższych roskazów 
niesłucha ani poważa, tak dalece, że już nie fąjne są 
na dworze utyskiwania książąt należących do familii 
Irólewskićj, a osobliwie żal kobiet nad zmianą dawne
go stanu rzeczy. Anglicy rachują na tę niezgodę, i nie 
mają bynajmnićj za złe swemu wojsku, że w małej 
liczbie nie zdobywa miasta, byle tylko zdołało jako kor
pus obserwacyjny utrzymać się, dopóki mu posiłki nie 
nadejdą. Obawiać się jednak należy, żeby ta mała gar
stko zbrojnej siły przez choroby i odpieranie powtarza

jących się ciągle wyciecsek, których dotąd liczą już 
dwadzieścia dwie, nie była zbyt przerzedzona. W jednej 
z takowych wycieczek dnia 14go z. m. żołnierze za 
daleko się byli zapędzili pod mury miasta za ucieka- 
jacem i, bo dostaw szy się pod ogień z arm at utracili 
171 w zabitych i ranionych. W  nićj jenerat Cham ber- 
layne był ciężko raniony, lecz przed odejściem depeszy 
przychodził do zdrowia. Jenerał Iłeid z powodu słabo
ści zdrowia zdał dowództwo jenerałowi Wilson. Spo- 
dziewąją się, źa sir Colin Campbell, który już przybył 
do Kalkuty, niebawem obejmie sam komendę pod 
Delhi.

Działania dwóch ruchomych kolumn pod komendą 
Haveloka i Nicholsona były tak decydujące, ża czynią 
zaszczyt męstwu tych dowodu ów. N choison po roz
biciu zupełnem rokosianów, których dopędził pod Gur- 
daspurem, ciągnie z swym oddziałem ku Delhi w po
moc oblegającym, dokąd tćż jenerał Cortland z swoją 
kolumną zdąża. Spodziewano się także, że Havelok 
dotrze do Luknowa, gdzie pomocy j eg0 wyglądano na 
odsiecz dla tamtejszej zał"gi, jakoż był on już tylko 
25 mil angielskich od niego; lecz potyczkami z Ne- 
ną Sahibem i pogonią za nim mając wojsko zbyt stru
dzone, zmuszony został cofnąć się nazad do Cawn- 
poru. Cholera też na nieszczęście pokazała się między 
żołnierzami. Otoż Luknow i Agra w najsmutniejsrćm 
zostają położeniu, bo małe ich załogi w twierdzach 
wraz z wielą rodzinami angielskiemi, które się do nich 
schroniły, nie otrzymały oc/ekiwanćj odsieczy i zosta
wione są własnym resursom. Agra miała być zaopa
trzoną w żywność na sześć tygodni, jakie zasoby miał
T ____• j   „ l _ n n c tH , ;  • r

ska pod wodzą pułkownika Stewarta zostający, 
na nowo Mhow i Indorę, i że książę indyjski Holkar 
trwa w wierności, lubo wojsku jego nie można zaufać. 
A zatćm jak dotąd w średnich Indyach zachowuje się 
zupełna spokojność. W wielkorządztwie Madras, od 
czasu przytłumienia rokoszu w Hyderabad, nie naru
szono pokoju. Część nawet bengalskiej artyleryi krajo
wej zostaje wierną, a Sung Bahadprr przysłał swych 
górali na pomoc.

Inaczśj atoli ma się rzecz w Bombaj. Pułk 27 pie
choty zbunt ował się, lecz miał być rozbrojony. Odkryto 
tam roahomedański spisek, w którym zaplątało si« 
kilku radżów, tudzież muzułmański Muley z Puny. 
Tych przyprowadzono pod eskortą do Bombay, a pó
źniej oddano niektórych na okręt Akhban, gdzie mają 
zostać aż się ich los rozstrzygnie.

Gubernator Indyj lord Canning zjeżdżał umyślnie 
w tym celu do Bombay. Załogą tam stoi wojsko świe
żo przybyłe z wyspy Mauritius. Posiłki co świeżo na
deszły były od Kalkuty, tam także wyprawiono, aby 
przytłumić zarzewie grożącego wybuchu.

Ambasador angielski p. Sullivan w Peru został we 
własnym domu zamordowany. Właśnie był przy obie
dzie z jednym tam zamieszkałym kupcem angielskim, 
kiedy zamaskowany człowiek z fuzyą wpadł do salo
nu, strzelił do ambasadora i ugodził go kulą w brzuch. 
Fo czćm sam uciekł niepoznany. Rany zadane mało 
zostawiają nadziei do życia —  pisano nawet że p. Sul
livan już umarł. Co mogło być przyczyną tego mordu, 
niewiadomo nikomu ala bynajmnićj polityka, bo cóż 
za potrzeba byłaby w niej skrytobójcy? Ciekawa je
dnak rzecz, jak lord Palmerston w tym razie postąpi, 
zwłaszcza że p. Sullivan jest bliski krewny jego a 
samo pogwałcenie nietykalności domu ambasadorskiego 
zdaje się wymagać explnnacyi od rządu peruwiań
skiego.

«Viedeń 22 września. N. Pan dozwolił radzcy 
mimsteryalnemu bar. Brentano przyjąć krzyż koman
dorski hanowerskiego orderu Gwelfów.

N. Pan potwierdził wybór ponowny 31etni bar. 
Baumgartnera tajnego radzcy rzeczywistego na pre
zydenta akademii cesarskiój, tudzież takiż wybór 
wiceprezydenta Karajana powziął do wiadomości.

Pułkownik Józef Castle de Mollineux dowódzoa 
8go pułku dragonów, zamianowany został tymcza
sowym przewodniczącym 3go wydziału naczelnój 
komendy armii; jenerał brygady hr. Alojzy Kdnigl 
przeniesiony został na emeryturę.

—  Rada miejska Medyolanu podała do wiadomości 
powszechnój, iż J. C. W. Arcyks. Ferdynand Ma
ksymilian jeneralny gubernator kraju, na nowo prze
znaczył z prywatnej kasy swojćj 10,000 lirów do 
rozdzielenia między zakłady dobroczynne miasta Me
dyolanu, przekonawszy się zarówno z małżonką 
swoją o naleźytóm tych zakładów prowadzeniu

—  Miasto lombard*kie V are.e podniesione rozpo
rządzeniem cesarskióm do stopnia miasta królew
skiego, obchodziło nadanie tego tytułu zabawą pu- 
iliczną i llluminacyą. p

Szwecya i Norwegia.
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Luknow, niewiadomo; ale jeśli posiłki spiesznie— -------  . «,  — . • — - -t-icatme nie
nadejdą, za brakiem żywności czeka załogi ich śmierć 
z głodu lub kapitulacya, i najpewnićj los podobny ink 
był tych, co się poddali w Cawnporze.

Za rzecz pomyślną uważeć można, ż8 oddział woj

brawszy z nićj wspomnienia i złotówki, jednak publi
czność ciągnie zawsze w te miejsca, i zaszczyca no
wego następcę swoją obecnością i kieszenią. Nie tyle 
szczęścia ma Lewandowski, gdyż tn  kieruje orkiestrą 
tylko polską, a tamten przecież berlińską I

Ważniejszą jednakże nad te wszystkie nowiny, jest 
ogłoszenie urzędowe o otwarciu za dni kilkanaście, bo 
d. 1 października Akademii Medycznćj. Już jak ałychac 
ma być i zanominowany prezydent tejże w osobie jedne
go z profesorow akademii Kijowskiej. Mówią że bardzo 
wiele młodzieży ma się *apia#j  wszechnicy; ła
two temu wierzyć bo popęd naukowy nie ustał bynaj
mniej u n*s, brakło tyizo pol&, B obecnie to pole o- 
twarte. Wprawdzie na doktorach nam niezbywa, ale za
w sze, piękny to i chlubny zawód, a nawet prd wzglę
dem materyalnym korzystny.

Tymczasowo kursa wykładane będą w gmachu far
maceutycznym przy ulicy Jezuickiej, ale jajt g{08ZB 
z czasem akademia otrzyma oddzielny swój gmach, pod 
który już podobno zakupiono plac przy ulicy Marszał
kowskiej, obok Instytutu położniczego, a w bliskości 
cftalmicsnego, imienia książąt Lubomirskich. Dobre to 
jest miejsce i ulica odpowiednia i wspaniała, zwłaszc*a 
przy tereźn.ejszym fiąglvm j*j wzroście.—

Oświetlenie miasta gazem, ciągła i nawet szybko po-

Ze Sztokolmu donoszą 14go, że od kilku dni 
istnieje już rząd tymczasowy szwedzko - norwegski, 
składający się z 20stu członków, po połowie z ka
żdego kraju. Nazwiska ich po większój części po- 
daliśmy już (Czas Nr. 2 1 4 ); czterej zaś z tój li
czby: b. radzca t eństwa Stang, Arup biskup Ćhry- 
styanii, jenera ł Garben i poseł w Londynie Sibbern 
powołani zostali do Sztokolmu dla ukonstytuowania 
się w komplecie. Pierwsze posiedzenie rządu tym
czasowego lubo nie skompletowanego, odbyło się 
14go, pod przewodem Gunthera, wybranego losem 
na pierwszy tydzień. Nazajutrz 15go rząd tymcza
sowy wykonać miał przysięgę przed Stanami, które 
się już naradzają nad tą nową formą rządu. Stan 
miejski znezyna stawiać opór nominacyi królewicza 
na rejen ta , jako sprzeciwiającej się konstytucyi.

Dokumentu tyczące się zaprowadzenia rządu tym
czasowego, których treść znaną była dotąd z de
pesz telegraficznych, brzmią następnie w całói o-
snow ie: J

I. „Łaskawe obwieszczenie JKMci względem tego 
jak rządy kraju podczas choroby JKMci aż do dal
szego rozporządzenia sprawowane być mają Dan 
w zamku Tullgarn 11 września 1857 

„My Oskar z Bożój łaski itd. czynimy wiadomo,

stąpuje. Wszystkie zakłady, handle, imgasyny rzuciły 
®.19, do tego. Kompania gazowa ma dużo do roboty, ale 

oorze wywiązuje się z tego. Już z nadchodzącą zimą 
wzaUrilT" r°fj»®ni się na dobre; a chociaż i w tym 
stronv »i Inaidui4 siG j«wcze kiedy niekiedy małe ze 
8teiac n» domdw przeszkody, którzy niepoprze-
gną jeszcze oS!tych.cenachco do P°mieszkań, pra- 
lokatorów, zwolS w* gMle a8p^ )W#dianym prxez 
przeszkody si, i* e
morne wkrótce znowi u u® nadx,ą)a’ 4e 1 ko’ 
zbliża. Tak p°dn i« s io n y T ^ ’za to k i!?  
tg w Warszawie, nie jt8t to 8 t ’ n'epaml6'
przez *ię upaść  * czasem mua ^ rma y: a  Ja t*m 8am 
"  j J .  unrknć heda ®i I  u  Wiemy że na te prze- 
powiednifl s a r ja ć  będą wbiścicieie, ale niech sobie przy
p om ną, J»* . 8 a r łM l 'okatorowie edv z  nich 
tnie za  pom ieszkanie wypruwali ty Jy ’ gfly * nicn P8ta'

Miasto . . « « » .  " »  w '“* » « .  ta  l .  «  d , g0 
ku zmniejszyła sifi nawet, 8,9 w domy j 0vaz8}. ffma_ 
chy, które nieznsjdiyąc odPowledni*8° miejsca w łonie 
jego wznoszą się w dań,, J r t  np w alei Ujazdowskiej 
i tp. przybywąją więc z katdą zimą nowe i wszelkiego 
rodząju pomieszkania, tak o raźnie jak średnie, skądże 
zatem wynika drożyzna tych pomieszkań, jet eli ^
* dowolnego frymarczenw nią właścicieli domów i * t*.

kiem przeciążeniem dla lokatorów ? Nic to nieu-iprawie- 
dliwi tego nadużycia, a zasłanianie się podatkami od 
gasu lub wodociągów, to istne baj si. Jeden może kwa
terunek przemawiałby aa właścicielami, eie ten przecież 
istniał i wtedy, kiedy lokale były po cenach umiarko
wanych__

A teraz po tych ostrych wymówkach, przejdźmy do 
rozrywyk. Dwie tedy oprocz muzyk, z a jm ^  dotąd 
Warszawę, jest to Cyklorams Kortellesa przedstawiają
ca między innemi, wojnęi sebastopolską i widowiska 
gimnastyczne p. Crosso. Wkrótce zas przybędzie do te
go trzecia, to jest obrazy p, ^oner.i. p rzyb j on dn_ 
bno ze Lwowa, czy te/, rodem jest *e Lwowa, i ma 
rozpocząć przedstawienia swoje w J eatr*e Wielkim. 
Widowisko to na tem się zasadza, ii najdoskonalej wy
robione miniatury, przedstawiające krajobrazy, amachv 
i tp. zapomocą optycznego przyrządu, okazują się oku 
w najdelikatniejszych odcieniach i kolorach na ścianie 
przeźroczystej. Zdąje nam się ze ten rodzaj p0 rax pier
wszy dopiero pokazywsmy będziei w W arszawie; a g ra  
kolorów znana pod nazwą Chromotropij, ma b - wy_ 
doskonaloną, iż stanowi nąjgłówniejszą tych przedsta
wień podstawę. Tyle tylko można o tem powiedzieć, 
zaś o reszcie aż po obejrzeniu.
| | Z  powodu ś. Mateusza* nadszedł także i jarmark Ło-1

w i ki, a chociaż podobne jarnmrki już upadły w swo
ich znaczeniach, zawsze jednak i dziś poruszają nieco 
Warszawian. Przed laty wszystko co żyje udawało się 
do ŁowFza, teraz popęd ten zwolniał i jarmarki straciły 
pierwotną swą barwę. Nie wielka to szkoda, bo za całą 
rozrywkę na tych przejażdżkach uważano pijatykę, 82u- 
lerkę i szacherstwa; dziś świat t ieco oględniejszy spo
ważniał, a młodzież jak widać nie śmie w obec mego 
występować s popisami jarmarcznemi. Zresztą handel
dziś tak rozpowszechniony, tak rozgałęziony że co
dziennie w każdem mieście i tęiegteczku jest jarmark za 
otworzeniem sklepów, kramów i kramików. Dodajmy 
jeszcze do tego i' u,fttw'en'a Pod względem Łomunikacyi 
i zbliżenie się P«ez to s Warszawą, która każdej chwili 
jest prawdziwym jarmarkiem, a łatwo pojmiemy jeżeli 
jeszcze me *uP* ny upadek, to przynajmnićj znaczna 
zmniejszenie się podobnych zjazdów, do których da- 
wnićj kiermasz. dawał najgłówniejsze powoSy W £
rfyin ["to \  kaidri 8a®ego tylko obejrzenia tego me-
M  i  n a s t , S V ' 0ny’ ni® omie8*kamy t«m podą-n#8t9Pme zdać wam sprawę o rezultacie onego.

O



iź niemegąc obecnie dla słabości zdrowia zajmo
wać się sprawami rządn, na jak długo przeszkoda 
w sprawowania przez Nas samych władzy królew- 
skiój istnieć będzie, rządy Naszych połączonych 
królestw powierzone być meją w Naszem wysokióm  
imieniu Radzie państwa, złi źonój z członków szwedz
kich i norwegskich po równój s obu stron liczbie, 
pod nazwą: Tymczasowy rząd Szwecyi i Norwegii, 
jak to przepisuje §. 7 aktu państwa zgodnie z §.

2” C z w a r tk u  £ 4  W r z e ś n ia  1 8 5 7 .

dyjskich, które to wypadki tworzą otoczenia w»ó 
wnego obrazu i w łaściwy nadają mu koloryt. °  

Spojrzyjmy najprzód na południowy wschód del- 
nickiego teatru czyli prowincyj północno-zachodnich 
będących główną sceną wypadków, to jest, na śre
dni i dolny Bengal, gdzie powstanie nie w zięło j e_ 
szcze przewagi a panowanie angielskie utrzymuje 
się jeszcze. W Dinapur znakomitóm stanowisku w oj- 
skowóm leźącem bisko Gangesu na granicy w łaśc i-

>two okazywać temu wszystkiem u, co” te ^ r ź ą d " tvrn* I S ° ł L ^  S° " e A^ c m ™chód
czasowy w Naszóm wysokióm imieniu nakaźt i L i  tea‘r?wl. w0Jen.n9mu’ Lecz przyparte do rzeki 
rządzi, aby było dokonane i w ypeł,ione  “ za’  Przez ścigającego ich je n e ra ła  Llojda z lOtym p u ł-

II. „Łaskaw e pismo JKMci do Stanów państwa I ■em pi.echo 7 anSie,skldJ> z częścią 42go pułku 
tyczące się rządów państwa p o d czasch o ro b y  T t l i ,  r "  P ^ i e m  jazdy nieregu-
JMci Dan w zam k u  Tullgarn H  w r z e ś d T l L ?  ^ ! ,  smienić kierunek

Kiedyśmy dla po lensL nia a • J |P ochod«i’ Jeden z tych pow stałych pułków miano-
niejakiego czasu nadwSręźSnego w  d H *  4 2 ** 0f 8.n0W8ł mqiasto Sau^ r ,  lecz i stamtąd
wybrali się w podróż z M a f f i ' i l l i w  I P ? * ? 7- ^  3 ?‘ P«*k Jazdy nieregularnój.
nadzie ję , źe w krótce za n d , v . L ! ! » . ’ t  k Z  • 7 I S1,,,edn ie  temU okr« ow* Bengalu plemiona górskie
mogli podjąć w zupełności Snr» n • ^ d z ie m y  I zwane Budella, uzbroiły  się, og ło siły  niepodległemi
królew skiego zawodJ W . . 7  !  hNasze? °  4 zbrei" °  " a równiny nadgangesowe. Z tych
Wszechmocnemu aby' n a S l a  n r , v . J  d l°  w idać’. że 1 ta czSśd średniego Bengalu
tku Kaniele h ,„„’ 7 . . f Pr*y»***' do sk u - lzm ien iła  się praw ie w tea tr  w ojenny. Pow stałe pułki
n ie S n l T  nB zac,hodnicb brzegach państwa I opanow ały, ja k  się zdaje, kilka w L w n y c h m ia s t  i
M ego zdrowia9 f S c T w ^ L a r f a " ^ ^ 0" 1® Na_ I odParły  An^likdw chcących im te  miasta odebrać. Tak 

w *■> i przeciw nie, n ą g ła  choroba m euo-Iprzynnjm niój sądzić musimy z doniesieniu iż oddział 
*wsl« Nam oddać się tera* czynnościom rządowym, 3 2 0 A n g lik ó w L  w ojsk je n L a ła  S  

zarazem  o ile wolno Nam za zdaniem naszych I w średnim Bengalu, gdy pedsunał sie pod miasto 
lekarzy ufać w  odzyskanie zdrowia z pomocą Bo- A rrah zajęte przez p o s ła ń c ó w  w z miarze u woI- 
ią , potrzebujem y niezbędnie na dłuższy czas u w o l-jn ie n ia  uwięzionych tam Anghków został jednak od- 
mć s,ę bez przerw y od wszelkich trosk  publicznych, party i w ycięty przez powstańców  iż tylko 100 lu- 
Spowodowen, zatóm jesteśm y, rządy obu połączo dzi i  niego ocalało. W  skutku t ^ o  zaoew ne ode- 
nych królestw  pow ierzyć w imieniu Naszem aż do (b rano  jen ! Lloyd dowództwo k o rp L u  a oddanJ eo

Tai- mian i  • wegskich. |  wstanie nierozszerzyło  się dalćj na w schód, gdyż
przenisnia nie ^ n n ś J m ś ^  c o . Pr “^ a istn ie jące j w dwóch największych miastach średniego Bengalu, 
WatnU«/r4ci inkia a a r  uwagi niedogodności i ( w  ognisku machomotanizmu w P atn ie , i w ognisku 
shłnrii. f,irmv r .o  in J I  m° t , I  wy wiązać z takiego I hraminizmu w Benares w re ciągle skrycie pow sta- 
» « n . n !  J :  T  a • ,re  Pow*zocbuie u z n a - ln ie ,  co moment w ydarzają się drobne wybuchy, a

ano Odnośnie do tego, i gdy zdrowie Nasze z d a - Iw  Benares odkryto znów wielki spisek mający na 
tam lekarzy nie dozwoli Nam poświęcić starao<a|celu  wycięcie wszystkich E uropejozyków .—  Nawet 

«asze rprawonc rządowym, przynojmpiój przez ciąg [w  dolnym Bengalu w miastach bliskich Kalkuty o -  
r °ku, czyli przez czas tak i, po up ływ ieIbaw iano się co chwila pow szechnego wybuchu po- 

■tórego prawa zasadnicze królestw  połączonych, na I w stania, k tóre objawiło się już częściowemi w praw - 
Przypadek gdyby król niem ógł przez t ik  długi czas Idzie tłumionemi wybuchami. W M idnapur|odkrytosprzy- 
zajmować się sprawami państw a, pozostawiają S ej-1siężen ie  zam ierzające wymordować Europejczyków , a 
juowi pi zedsiębranie takich środków w celu zarządu I w  Barampur musiano rozbroić pułk sypojów : są to 
Majem, jakie za najpożyteczniejsze uznanemi będą;—  I  dwa wielkie miasta leżące blisko Kalkuty, 
poczytaliśmy za stósowne, mając na to wzgląd w o -1  W  samój Kalkucie obawiano się w ybuchu; po 
nie s*ir7 •aC-*' • zacbodz9cycb > ż« źadne przeszkody [buntach kilku pułków  sepojów, których uważano za 
wa n L n aCi!W1-8̂  si* wykonaniu pomienionego p ra -1  wiernych i k tóre naw et dały dowody w ierności już 
z e z w o le n m J T ^ 80 .r e Prez1an.tMCyi obu krajów  za [p o  wybuchu pow stanie, stracono ufność do w ssy - 
min w listowia j l® c^e jąc " a 0ltatecz°y t e r - h tk ic h  wojsk krajow ych, a je n e ra ln y  gubernator m u- 
dowani b , k ^ r . ^ T^ ^ y . i P^ I , iał  k8Z8Ć r ° “  n™ ei  ’ "O ją L tra ż  przyboczną 
Okcło d o b r a p c łą c L ^  h l / ! eCZ>51 z wysłużonych i zaufanych sepojów ! E uro-
Wsze podslawą Naszego postępowania z w rL ić* u  l u / k ^ a i e d ! ! '  ^ r t ^ 7 żgdała n8wet rozbrojenia nie 
Wagę Stanów na potrzebę" i „ość b J  L T -  ^  i r ,kdw_ sePPJów ’ z 75

głn się po ckolicznym górzystym kraiu; to ty ł-liad n ó i in* . .
ko wiadomo, iż w ^ ó tc e  powstańcy w zm o cn iw -|moiJ  ™  wypadnie, przeto
s*y się powrócili, uderzyli na miasto i stoczyli ki 1-1 __  *  81« pomodlą,
ka zaciętych bojów z europejczykami, których w y - |8tryi k8i , ic  H r f ' i v r T l  Komeuburgiem w Au- 
padek nie jest wiadomy. (nerał jazdy Reurs-KOstriz wy8łuźony j e-

Aby dać wyobrażenie czytelnikom naszym jak nie-1 huzarów, w u austiyaokiemi właściciel 7go pułku
bazpiecznem dla Anglików jest to powstanie w P u -1 --------————  p at 70. ______________________
nah i w Kolapur, musimy powiedzieć słów  kilka o j K u r s  p sp ic r r U ®  n „ k | i „  » . . . ,
położeniu i naturze krajów składających w ie lk o - | m e d „n p u f c i l ic z n y c ł l  i p i e n i ę d z y .

a-łupa vau m osern, Który długo miei
W w d^ ch w8cbodr,icb i gruntownie je zbadał. |3 - Dr0a ' — i>o8y r i 83i  -ni ' *~proo#n- e»y«. — wetu 
chorf'0^'korządztwo bombajskie rozciąga się na z a - 1 - B j  ’r ’ ' d«° ■ roku 1839 lto . -
ski dfUcb> górzystych wybrzeżach półwyspu in d y j - |Ak 7 ’ . , Ak°y« Bankowa 960. -
Marflów' „ i,d zy  inn8mi kraj0 podbitychj w  y ‘ P /v  Akoy* kredytu rueho-
sa ?n „ VKandeisz> Punab 1 Kokan* Moreci uważani! . .
f \ . za naJbitniejszy, przywykły do trudów i wojna! * /trakow eki  « i. 23 wrześni*. R„bia .rekrne D.

l s ,ud iadyj8ki’ ^  W i ^  i ^  B*nk09*
m i ^ T ?  maratskich, którzy w o b o z ie l^ " *  “  mk; ~

sami zapalali sobie ognisko i przy nióm kładli s i ę h  ”  150 I,r mk- ul,r4w 97/»' P,M ł  so\. _
kretarzomMy sio d ,°  P«d g łow ę i dyktowali swym s e - | ^ 7 kf 7  r08.
kretarzom  rozporząd łen ja  ( waź h | « r - 8 kr. 18, pł. s/r. 8 kr. U . -  N.pol.on d-ory ao-fr . nk.

zn^ewieśp / W8k Maraci niepodobni są zupełnie do i?*? ' * 1  j  ^  10’ pł' ^  8 kT* 4 mk- — D*k»‘7 w**n,  
zn.ew ieściałych m ieszkkńców  Bengalu Trudnią s ie i  t 4' *  4 **• 47’ «**• * •  4 kr> 42 Mk- ~  D«k»ty
om nieco rolnictw em , lecz no w iS sz ó i CZ#Ści Dt! l M ,łr- *ł4 *»r. 4 kr. 49, pł. U r. 4 kr. U  mk. -  Ll.iy 
sterstwem  i chodowlą koni, a już Gibbon uw ażał r t , ,n i '  pol,k,# * w»*- 99- P»- •*'/*■ -  Li.ty
że lud pasterski więcój niż inne ludy usposobiony I falłc' 1 k"!'°,»»«>' *ł<L « % ,  pł*aę 88. -  OMł**oy.
je st do wojny i ma w niój zamiłowanie Kraje z a l i  * k,p0Ł ł ł d' 80’ P4' 79,/»- — Now* P»*y#,k» »»ro-miaozkała „ r , . ,  M--------ieJ M m iiowaaie. u ra je  z a - | dow|l t  f  ^  ^  M

lwowski i  d. 17 wrzsś.—Dukat hołandtriki złr.
  — Dukat oob. alr. 4 kr. 47. — Pófimperyał reas.

tury umocnioną i sposobniejszą” d^w oT ny 'obronndi.I * 7  8 kr" l7 ' “  Rnko' r°3, , ł r  * kr- 38‘ “  TłUr PrBikl
Przekonało się o tóm państwo W  Momrola a mio I  * kr- 32‘ — Pol,kl kurant ł pijoioifołówka złr. 1 kr.
dzy innemi potężny cesarz Auruncr'zebe u tiłu iac n » J  ,2 ‘ ~  Q*,ioyJ*kl. listy ...ta w n . . .  100 złr. kos kuponów
próżno podb ć w łaściw e kraje m aratskie To w s z v - |rfr‘ 81 kr* 7‘ — OBlioJd*kfo obligaoys iudemn. baa kupon, 
stko tłum aczy nam historyą M aratów którzy nhn I 77 kr‘ 57' ~  P o i-TOaks narodowa boa kuponów *łr. 
oteł od wiekt w  a i . „ k . l i  „  , nd™ k ’ B A I "

Kurs wiedeński *23 wnośnia. — MatalikI 81. — No
wa pośyoika 641/,.—Akoye Banku wied. 9GS. — Akoyo ko
lei śzlasnd] półno-. 174. — Agio od słota 7*/„ od srebra
5%. — Obli*, uwoln. grunt. 70. — Pożyczka ostatnia na-

Ł k a ł ^ T / z e z  M a T l * ™  a '  «
otoczone łańcuchami eó7  i ł  nadz^ ycz8J. ?ÓrZyste?I K u rs  Iw,
żadna może kraina  ̂ L Ł  i 4 k-  «  -z ,emi nie jest silmój od na-

ciaż od wieków mieszkali w I n Z Z u ’ a i - T i  
byli nieznani, a dopiero około 17on’r Ug°
* swych gór i dolin, ukazują s i l  ? .  : wy.szed,szy 
rycznój, rosną szybko w poteBa ,! .SC0nfe blst*>-|
gromne państwo W . Mongoła któremurcałą ~  0M'4* «rHn‘- 70- ~  p«
podlegały, a niezrażeni kilku początkowemi^ klal*»*lr-ow* 83' ~  Prom!'“ Jr C*««yJ»kls -  
mi, wywracają wreszcie to olbrzymie mocarstwo! K u r* ■ »9 wrzenia. - « .
Kto wie czy dzisiaj wystąpiwszy znów z sw v o h i  r*‘ * kop‘ 2 6 ~  ow,*f skarbowa oprdo* kuponu, ś.
gor i dolin, a wojując z zwykłą g„bie w v trw a ło śo i»  I ”  88 k‘ 3r’ w*rtoW k"i,0’,n r- 1 k‘ 87V ,.-L is ty  .asUwno  
nie obalą potęgi angielskiej w Indvnrh I ln  9kr®*° ° P r ó a *  kaP- V  rs. 14 kop. 75, wartość kuponu

Gdy następnie Maraci rozdzieliwszy sio na w ie le lk*p' 1,1'/*- 
drobnych państw, osłab li, Anglicy zdołali podbić l * * ?  "  B“ h ^
kilka księstw meratskich leżących na górzystych |  /,‘0 * i“  p ^  ~  L,a‘7 , M‘- 4*-
wybrzeżach zachodnich, i utworzyli z nich w ie lk o - |T “* * “°W° 9 0 Ł ~  Lisły P°***ćski« 98*/.
rządztwo bombajsk e ;  leoz państwa maratskie w śr o d - |„ x  4-pp®°; 88 *; 4,tło 3 '/,-pro0. 85*/, i. _  gola} Krakowsk. 
ku Indyj leżące, są do dziś dnia wpółniepodległe.* * 8 / ł
Otóż w  tych podległych Anglikom krajach marat-

P r z e ^ l ą d  p o l i t y c z n y .

UlA itqu bj'uii/cuvuTTj pinem nas [iuwu“ ,  ___

^ny j lepićj od niego zastósowany tak do w ew n ę-|ce l proszących innemi śmdiiami. Między innemi 
innych jako i zewnętrznych stosunków obu kró-1 przedłożono radzie rządzącój projekt ażeby wydać 
n®8̂ ;  i ku temu celowi, ufni że znajdziemy pomoc I prawo ograniczające posiadanie broni w całych In- 

Stanów państwa, pragniemy nieprzerwanój p o -|d y a rh ; lecz przy tem zapomniano małój rzeesy, źe  
to' a!"'śoi ukochanój ojczyzny, na którą to po-Jaby wykonać ten projekt i rozbroić powstańców, 
jed •  ̂ zawsze ośmielamy się liczyć, przewidując (trzeba wprzód ich pobić. Rozkazano formować od- 
pr yi!'9 > źe przedstawienie w tym samym zamiarze J dział „Bengal Yeomanery Cavalry" (bengalskiój gwsr- 
tar*8 • dz'ś sejmow* norwegskiemu zjedna sobie dyi konnej), do którćj wstąpi wielu Anglików za- 

l,r*yjfcie; proponujemy więc łaskawie Stanom mieszkałych w Kalkucie. Posiłki nadeszłe do Kalkuty
r^nstwe, „by ukochany Nasz syn królewicz Jmć “  1--------  j—   ‘ * :------- :

tmieniu Naszem sprawował rządy kraju wedle 
PomP'SdvV r*9dzenia, a t0 zanim My sami z potężną 

Bożą nie będziemy znowu w stanie objąć na
w r ó t  rządów."

I  n  d y  e .
cnL* *S°*CZen’e . rozPoczątego wczoraj obrazu obe- 
Kóło P®*°^eil‘a rzeczy w Indyach w edług szcze- 
^,je . 7cb wiadomości i listów ostatnią pocztą przy 
gół0IO'iych’ m r z M  musimy uwagą, iż to szcze 
be,  wiadomości donoszą o wielu ważnych a nie- 
Wsn/l0^Znycb d 8̂ wypadkach o których nie
szoi m m iy  dePe*ze telegraficzne przez rząd og ło -  
 ̂ le a treść tych wiadomości zawierać mające, i 

starT ° gÓle szczt,gćłow « wiadomości przedstawiają 
8lii rZ*°CZy w Indyach daleko zgubniejszy dla An-
tna n  l°  z dePe8Z telegraficznych sądzić było mo-
Wid tego dzienniki londyńskie p  nawet Times

d°tąd wszystko w różuwóm świetle, czynią 
domości Wy*;zuty rządowi, iż odebrawszy treść w ia- 
lepsze « W P98łach telegraficznych, og ło sił co naj- 
siebrać na!.„n8^ orszo zam ilczał, a zamiast przed- 

.J “eriric*ni0; .-„  stara się podno-

skich Kandeisz, Punah i Kokan, nadzwyczaj górzy
stych i utrzymujących ciągle związki z wpółniepo-
dległemi państwami maratskiemi wewnątrz Iudyj l e - [  tteoss** tslsgra/Uztu>,
ffłó»'n!« I er‘Z P°m t f ni« i  0 w ybuch ło | P a r y ż  22  września. Monitor zamieszcza spis
Punah i K ol.Du 1 l el 3 L ś S Ĉ  .• I *e^r*“J chf(fiwrbidracht wójtów (merów) wP a -

rzecz char powstania indyjskiego. Pays 
*- źe Nene Sabib idzie na Lucknow i o 

drogi jest bl itój togo miasta o iż jenerał
-  , j  » s w a t y  s i t j  U f  u r i e  i  *"

powstania w wielkorządztwie bombajskim i jak s łu -  aby królewicz prowadził^ rlady k i7 ? n « A MWOle,,ie» 
sznie wiadomość o nich przeraziła Anglików. |rob y  królewskiój. W ydział L i  P°dcz®» ch o-
         — • U w t a U * .  rów nież l yZ  - i -

K r o n ik *  m iejsc ,..w *  i z . « r « i i r a n *  E ™  ^  V i 3 «
Piszą nam z Podola galicyjskiego: | t ym czas°wy złożony z c z łn n b ó . n ° j  rzfid

nie sio J w viukow  Uady S tanu , usu

szeniem drobnvrh*nie ŝze środki,
Nadto wielu J n u , r my.ślnoś(i u sPakaJ8Ć P»bbczno.ść - 
czniejsse wypadki o ’u,1!  zagz,y jeszeze mebozpie-
wiadomości i listy ni któ.rych nawet te szczegółow e  
trzymane w tajemnic? „ * mówi1- Kdyż zdarzerf  ) e 
dawet wiadome p u b l i L K  rząd kompanii, me były 
»ząd kompanii starał sj„ w Bombaju i Kalkucie;

można, aby doniesienie-,Un ry ćLjak "«jdł“żeJ 0 
cby krajowcom i zachęty do noJ". ,niedaw0ć otu

l a n ie  to jest prawdopodobnóm  ̂ i 018' mme- 
? Powstaniu wybuchłóm świeżo w „“ Tu” 7 mJówl^C 
®°mbajskióm. wielkorządztwie

. Wczoraj skreśliliśmy obraz w y p a d k i • > .
18 rzeczy na delhicko-nadgangesowym t a \ P ~ 

f e  * “ •! pneimmZjlto““  ™  ^
^ «tam cwai | eg 0 teatru w całym okręgu krajów ln -

baju, iż w głównych miastach wieiKorządztwa: w Pu- proste tego planety = 0 "  61’, zboczenie = — 00 |  ,  Jg 9 7 K0’ . Have,ok wzmocniony wy-
nah i w Kalapur wybuchło powstanie a pułki armii;Ten 47my z rzędu planeta naszego systemu 8łnn ’ [ru szy ł zapewne Igo  sierpnia powtórnie z Cawnpori 
bombajskiój bunt podniosły. Przestnch w Bombaju! jest gw iazdą n ó j  wielkości. ręcznego ja  8go m ógł dojść do Luknowa; co czy nastajifo,
był tak w ielki, iż europejczycy uciekli na okręta —  P. Jan Moysa właściciel Rosochaci • l me wiedz *̂ Słusznie obchodzi Anglię tuk silnie ruch
w porcie stojące. O powstaniu tern nie ma d ok ła -iw  obwodzie Kołomyjskim ofiarował 4 0 0  * | (50rPusu H iveloka, gdyż iitot ue od losu tego d ro-
dnych wiadomeści, gdyż rząd hombajski tiayma j e ’ cyach indemnizacyjnych na r*ec* Zakładu ł iT ?bliS«-[ bnego oddziału wiele zalaźy; jego  fcioska.pocii)?nęfa_

w.. ijt/._  ___   vŁła   . t jo stałyby - -- r ' , - ,o i uhkdoii

pisze Bombaj-Times: Wiemy, i i  w Kolapur zbunto-ł wo śpiewać we 4 raz7 tygodnio‘ |  C o k o l w i e k  b ^ , g w n i e choroby zmusiły do od-
w ał się 23ci pułk  pieszy, armii bombajskiój, lecz dokąd go przedsiębiorca pow T el północnój |  wrotu J.090” / 8. 1 tS 0 _»*  i ^ ed le p e w n y c h  w is-
szczegóły są nieznane Cześć tego pułku podniosła: p o d ró iy  otrzyma na k • z a  00 o p r kosz tów  I domości Y znagh ły  odw rotu odJział
bunt Ig o  sierpnf* Gify „ d n u  y n  o ^ e ro w ie  zg ro -?  -  W i n 2 ° ° 0 b ^ ń  o d d l ł o  T 8w iły z8«" ‘" e c l e g o Z -,  . pma. Gdy w dniu ty _ g  - zdał apraw?y  ̂sardyńsk, p. Bonelli następuj,cą dza J«"- Reida, a im także m is/ uledz

Cagliari a Bona ♦ P- • telegraficzneg0 miidir h ? " L ; «  JZia!! * Z an g 'elski sir Colin Campbell.

 -----» j uiranane. r - —  ----
bunt Ig o  sierpn ia . Gdy w  dniu tym oficerow ie zg ro

j” £ e dżebn Ł r z 'aL bie?,edn°iem T ź T o S ż e ^ z S -  Cagliari a B o L T ^ ?  tele«rafi“ neg0 'w T ecL G 0 *521 ° n^ ielski gip Colin Campbell,
tow aw szy  8ję zb liźaia sie do domu by w ym ordow ać ką: Za mojem nr k J mję y wy9p.ł  Sard7ni|ł  a  Afry' | f ! “ .] ,k i i I h !  J m ,w # liślI1I> i ł  n iezdrow y ki m»t 
oficerów . O f i c e r o w i e  n o h i o o l i  natychm iast na o z n a - 'J ie  niektóre ,1 ■ zyby°iem do Cagbarż dowiedziałem s,ę’|  ® 5 7k . cb Oroby staw ią Anglikom najw iększą 
czonv n o n » » ij !  . P °b ,e? 1' n aM,C.! „firerów . R l ó - l n ^ . T ” 6 d2,enniki niekorzystnie tłumaczyły d e p e s z ę f p r ^ o d ę  w  S tłum ieniu  no»«t«ni».-------------- uuuerowie nohiegii naiyou'-“-      ; — ^»cKl0re dzienni
czony naprzód n la c  zhnrnv I«rz kilku oficerów, i t ó - f m o j ą  d o  n - ““- “ i; ;  “^ ’ i ’ Naiwm  ̂ emu powstaniu,
rzy w ciemności 7«h ł« L L  L a d li w ręce żo łn ie- i enia telZ ’ ®lW8tra sPra.w wewnętrznych względem *ało-l Najgroźniejszą jednak dla Angli ze św ież,ch  wia 
r*y i zostali zamordowani ’Matka dżemadar ostrze- łbie na późni?* podmor,,kieB0; tera* więc, zzstrzegsjąo |  ^ '  Jcst doniesienie o powauniu w wielkorrądz.

sepojow, a podczas tego sam dźemadai wpaot do ny bvł  _:i „a hrzerów.l

l a  A l i g i i  *  *1 W

pow stan iu  w w i e l k o r r ą d ^ .

domów oficerów i umiadomił ich żony o powstaniu. 
Zaledwo kobiety te uciekły, sepoje otoczyli dom, a 
nie znalazłszy nikogo zemścili się na starój matce 
dżemadara, która swą wierność życiem opłaciła. Nie 
są dość jasne wiadomości co się dalój sta ło , zdaje 
s ię , ii  oficerowie połączywszy siQ z 
wojsk europejskich w Kolapur stojącem, uwięzili 
część powstańców a reszta wyszła ■ miasta i roz-

-  rvuiicujLuua jes t prawaziwą. W*a8ciwy urm -------■
n7 był szczęśliwie aż na odległość 10 mil od brzegów, j Sprawdziło się nasze przewidzenie, i i  p„rsnw- 
a koniec jego z największą ostrożnością poprowa *ony[tylk0 chwilowo opuścili Harat, aby wypełnić i,t„ 
został na mieliznę i ten będzie można mowa podnieść.|ralnie warunek traktatu, lecz stanąwszy niedaleko
Przywiązano wszakże do niego tym czasowo drut cieńszy,j cjakaU ty ]ko spodziewanych kłótni miedzy S zv  t?m i 
aby tem spiesznićj korespondować m ożna a przytem abyji Sunitami w  Heracie, aby zająć to miasto snfeszTc 
komec grubego drutu tem łatwićj w yłow ić. Mniejszy ten  n |b y  „ a m o c  *wym w spółw yznaw com ’ i l t n i o
drut utrzymujący komunikaoyę między parowcem s Elba“ I kłótnie te wybuchły i wojska perskie zaiełv no-
a fltaoy* telegraficzny w Bona, urwał się na mioliinie tui I wtórnie Herat. ' 1 P
przy brzegu. Ponieważ robota cała jest zabezpieczoną, i*



CZAS z czwartku 2 4  września 1 8 5 7 .

Przyjechali od 22 do 23 września.
HOTEL POLLERA. Blau M aurycy * J^nek  Eduard

i  Prcszburga. Lowery Jankow ski Wifetęr, Kppbloeh W . I- 
helm z W arszaw y. Czechowski Stanisław  z Tarnowa.

HOTEL DREZDEŃSKI- S tefania  Konopkowa ob. z Btsku
pio. Jan Spohner knpieo * "L*e<*ni1? '  . , i

IIOTEL ROSYJSKI- Bolesław  Komqraieki wł .  dóbr z i o - ,,
na Z Galicji. E . J a s iń s k a  w ł. dobr z córką, Ignacy -R olw yn- s; 
S r ', Antoni Dąbrowski w łasc  dóbr z Wiednia. Ludwik S ło - i  
tw iński ze S tanisław ow a. Piotr Karp w ł. dóbr z Multan. A le- jj 
ksander H esse ob. z Paryża. Emanuel Rudolph z żoną z P e -  jj

'A\V y jech a li : Kotla hr. Wallis, Anna Szymanowska w ł. dóbr - 
do Rzeszowa. Bolesław Komarnioki w ł. dóbr z żoną, Feliks f 
Bochenek ob. do Wiednia. Herman Aust ob. do W rocław ia. 
P io tr Karp w ł. dób do Berlina. Józef W ierzbowski jlo W ar
szawy.

HOTEL SASKI W ładysław  Chrzanowski ob. z zoną, E -  
nii ia Majzel z Polski. M. R. Miscs kupiec z córkami ze 
Lwowa. Piotr Jarmuszkiewicz z córka ze Szczawnicy. Loib 
Muoz kupiec z Tarnowa. Józefat K ałuski w ł. dóbr z Z e g .r -  
towio.

W yjechali: Henryk Malinowski obyw., Henryk i Helena 
Górsoy właó. dóbr. Anna Ciszewska dz. dóbr do Polski. Ró- 
śa Mikułowska wraz z nieżern Janem  do Kobylan.

u w i A O O i i i E i i i i s a .

KOLEJ ŻELAZNA
o o d s le ń n S c ,

Pociągi osobowe odchodzą z  Krakowa:
,i o godzinie 12tdj min. 16 po południa 

Ho Dębicy . . j godnini* ®tój min. 6  wieoaorem
_ i 9 godzinie •> tój min. 30 i  rana
Bo W ioliozk i. { # ptój min. 30 wieczotorem.

„ T, , ( o  godzinie Stój min. 1 0  z fanz.
l)o Wie«ni% .  ̂ 0 g 0gs jBjB 8 ój min. 36 po połndnin

W| Warszawy { 0 fŚ) 30 ? raz*..
Przychodzą do Krakowa-.
{ o godzinie Stój min. 30 a rana. 

o godzinie 2ój min. 36 po południa 
.  |  o godzinie lOtój min. 46 z rana.

t 9 godzinie Stój ruin. 48 wieczorem.
. » o godzinie l i t e j  min. 36 przed południem  

? o godzinie 3ój mini 16 wieczorem.

o godzinie 3ńj min. 56 po południu

6 Djbiey .

% Wioliozki 

Z W ładzie .

K W rocław ia 
l W arszaw y

Pociągi osobowe z  Dembiey do Krakowa-.
f O godzinie l t td j  min. 16 przed sołudniem 

•eehodag . . (  o godzinie kój po północy.
7j Krakowa do Dembiey:

p ry y e h e d tf .
i o godzinie Suj min. 3T po połodsi*.
f •> «•$»« Wfi mi“- i* f  w *

Wiadomo^ hagdjop i przemyślne.
K ra k ó w  2 i  września. Dowóz zboża na granicy Króle

stwa Polskiego bardzo by ł m ały ,Jak  ruch handlowy ożywiony, 
nawet chętnie spekulanci zawierają umowy o dostawy na 
późniejsze termina, a  tylko pszenica, pomimo poknpu ehętęp-' 
go, w cenach trudno się trzym a. Jęczmień, żyto i gyo h  pie- 
zmienno i wiele tych gatuu^óyy po eonach notowanych sprze
dano na termin dostawy z n ‘miesiąc. N a krakowskim targa 
wczoraj, Bprzedaż na potrzebę miejscowy gzła łatw o i p ra -

IVIamy honor niniejsze,m podać do publicznej wiadomości, iż szanowna Dyrekcya ces. król.
uprzywilej. Tryesteńskiej

AZ1SKD* ASSICORATRICE
najstarszego w Austryi i jak najtroskliwiej uorgamzowa-

nego zakładu assekuracyjnego, zamianowała

pana Józefa Grzegorza fialapusa
objeżdżającym inspektorem i nadlikwidatoreip przy reprezentacyi swojej

GAŁ1CYK KRAKOWA 1 BUKOWINY.
|»rzv tej sposobności miło nam jest oświadczyć wielce szanownym Obywatelom w zakładzie pod nazwą c. k. 

uprzyw. „A*l<*nda A ss ię n r a ^ r lc e  w  T r y e ś c le <Ł asekurującym się, iż wydział nasz likwidacyjny obecnie na ta
kim stopniu organizacyi jest postawiony, iż szanowni poszkodowani nasi, we względzie wszelkich swoich s łu 
sznych wymagań, znachodzą najzupełniejsze zadowolenie. Nie chcemy tego dowodzić pojedynczymi wypadkami; 
bo każtly wie, jak łatwo jest postarać się o najszumniejsze ogłoszenie.... a nawet o parę świetnych przykładów 
do szumneo-o ogłoszenia sposobnych; ale my powołujemy się niniejszem na św iadectw o w szystk ich , w roku 
bieżącym klęską gradobicia dotkniętych obywateli kraju naszego, którzy u nas byli asekurowani: |j» O III  I l I l O
tali llcznreli gradobicia tegorocznego, obliczenia tycliże
odbynalT sie zaraz po doniesieniu, labo tóż wynagrodzenia 
wy iilacaly r ie n tyclimiast po zlikwidowaniu; s wszystkie są 
popłacone z prawdziwepn poszbodowanycli naszych zadowo
leniem- I ćiu siało który zakląd poszczycic się moze.

Zdaje nam się, że tego rodzaju ogłoszen ie powinno być daleko przyjemniejszem dla naszych wielce szano
wnych asekurowanych, aniżeli og łoszen ie cyfry majątku zakładowego.....

* Ażeby zapobiedz nieporozumieniom wyniknąć mogącym z podobieństwa nazwisk zakładów Tryestenskich, pro
simy używać do nas adresy pojedynczej a pewnej:

„Ita le p r e z c n ta c y i  A ziendy w e  L w ow ie*.wic w siyetko ro z esz ło -a te *
wodu m ałego dowozu i dla te*o, ie  je  skupują na siewy, 
płacone 4 '/ ,, 4 %, 4 7 ,  z łr . a ziarno piękne, ezyate na siew 
4 ’/  do 5 z łr .  Jęczmień skupowali tutejsi piwowarzy w z n a - |

2%.?*. $•’ Mocno nas to boli, że poważny grłos „ — y“, który w obronie asekurującej się publiczności galicyjskiej wdzien-
,,'Kmkauer Zeitu..g “ (z 3 i g o z. m. Nr. 1891 dał  -------------   - -

! - J1-—  -  cen y  ty lk o  nom inalnie s ię  o tr z y m y -

C E N Y  Z B O Z A
na Targow icy p u U ic n n tj w Krakowie w tr»ccli gatunkach  

praktykow ane.__________ * ______

Wyszczególnienie
produktów

I. Gatunku f i k  Gatunku III . 1 Gatunku

pszenicy zimo.il 4133 jj 4 
jarój do siewn —1— 8— 

„ żyta . . . 
n jęczmienia 
w owsa . . 
r> g ro ch u . .
„ • 

prosa . _ 
grochu pieoh 

’ rzepaku zim.
” rzepaku letn. jj

funt”m ięB aw o fo w eg o -
z drobnegoB—

” Polędw. w o ł. 1|—
Metz ziemnia _
Cet. siana wagi wied.|j—

„ słom y „
Spirvtusu garniec 

z opłaty na 90 Tr.jj 
Okowity . na80 
Szumówki garn.
M asła czystego garn 
Jaj kurzych kopa .
Drożdży wan> enka 

z piwa marcowego 
detto „ dubeltów.
K aszy jąoim. j mi 

B ozęstoohow. 
pszennej ' .  
perłowej . 
tatarezanój

|zr j kr.||zrTkr. zrKkr.
430

— 60

1 8 9 )  dał się słyszeć, a w „Czasietó z 27go z. m. Nr. 1 9 4  zo
sta ł powtórzony, ws oriiinając o dwóch w ypadach, w których poszkodowani, z powodu niesłuszności zakładu a- 
sekuracyjnego (jednego, a może dwóch) krzywdę ponieśli, a wymieniając nawet miejsce i cyfry szkód, nie w y
mienia nazwiska krzywdzącego zakładu, ale spiesząc się do celu sw ego, wszystkie zakłady zarówno obwinia. 
Musimy zatem stanąć w obronie zakładu ck. uprzyw. A z ie a d a  A s s ic u r a tr lc e  W T r y e ś e ie , prosimy o rozró-

  znianie nazwisk teraz licznie garnących się zakładów asekuracyjnych i oświadczamy najuroczyściej, że reprezen-
ŻIĆ towanemu przez nas zakładowi, żaden z owych dwóch wypadków nie jest wcale znanym i że ogólnie zakład
'i# i_ A z ie  n(la“ pewnie nawet najmnjeisssego nie daje powodu do kwe- 
Tistyl utworzenia no r. ego zakład u a^iekeracyjnego.
_M- j Ze w dobrze urządzonym zakładzie tego rodzaju i opłata procentowa, premią zwana, musi być umiarkowaną, 
215 |jest rzeczą jasną; dla tego też #

_J znacznie zniżyliśmy nasze premie ogniowe na rok bieżący,
_ I  w którym to vyzględzie odsyłamy szanownych interesowaqych do ajentów naszych po całym kraju ustanowionych, 
- -  których spis nodaliśmy w tym d/ienniku w kilku numerach maja i czerwca r. b. do publicznej wiadomości.

W r e s z c i e  jesteśmy tego pewni, że chociażby była utworzoną asekuracya krajowa, jeżeli tylko nie będzie przy- 
-  musową, zakład c. k. uprzyw. A z ie n d a  A s s lc u r a tr ic e  w  T r y e ś c le  obok niej w kraju naszym zawsze niepo

spolite zajmowałby miejsce.
Lwów dnia ^go września 1 8 5 7 .

Reprezentacya dla Galicyi, Krakowa i Bukowiny ck. uprz. Azienda Assicuratrice w Tryeście.

Leon Ostoja Solecki. —

prio tar. „ _  _
Pencaku

ki t.p o d  k r o p e k ,  fe _  S— |T  l|—
Z M agistratu m. Krakowa 23 września 185T r.

;Kapelusze JL meskie Po Handlu

damskie i
£yoh?ł”̂ yórJm0olliPra\ d*'̂ f flr ncJi;e P“oenaoh nai-— J ■ —■- na w handlu K a r o l a  I l e r r m a n n aKrakowie.

C833-4)

Prus,

00.Dnia 2 6 g o  b. m. Z g i ‘»madzenie _ 
Franciszkanów odprawi żałobne Na
bożeństwo za duszę Ś. P* Maryanny ( 
Baczyńskiej, jako współfundatorki ko
ścio ła  pogorzałego, na które przyjaciół 
i wiernych zaprasza się.

eip.-v*-’ MC • ■. -łr->ffl-lil.uiiUBIllWŁiaifHtfr;T-~â  ■ **
Antoni Kiobukowtki, redaktor odpowiedsialny

/ t t  K  ® ^ ^ k sz sa ło o iu  mni°1a *. *>e*dzietna rodem 
i | | f .  y .i.^ dosyó bioeeł?tn!e * towarzysko, w polskim 

robotaeh dnik’. y t  —  ystkioh kobiecych re -

Krakowie
nadszedł nowy transport

, un oi/ui
w  różoych gatunkach, z ktoryc na cały pę^ój kosztują mk. i kowakich,

5, 6, 8, 10, 12, W , 20L 3 0  40 , Bo z ł r ,

(987-S-8)

Prawdziwe cebulki kwiatowe Haarlemskie
wprost sprowadzone poleca zakład

Ogrodnictwa w yższego  i  sp rzed a ży  n a  s io  *

KLIENERTA I  HOBNA
ure Lwowie

na przedmieściu Źółkiewskiem N. 32 3 y , obok koszar K isiel'
(8T9-6)

cznych robotach kob.iecy°.h 1r? -  jako iteż  i próbki z jeszcze wykwintniejszych, to jest n asy - . . .  - - -

*lsp± c ^  pywane lub 20 8robrom ‘ *ł0tcm’ 41 Mla(L t-u -u j  D9 nuVłerU sieJSzego dołącza  się Dodatek.g ospoaarsi";o  «i ęczna i E doświadczeniem, życzy 
sobie albo za nauc J |  eiWẑ d°zynię w stosunku je 
dnych ze swoich zdohfośC* stosowne1'm ie jsce - i jest
zalecana przez Dra i Pr  P a Schuberta.

Kraków M ały R ynek IV na 2gl0m p iftrie  (-9 0 7 .3 3

soba trudniąca się u t r z y i n y w a j j i ę j ^  s t u 
d e n t ó w  przez lat dziesięć poleca się na ten 
rok łaskawym względom. Mieszka przy ulicy  __  ^
Szewskićj pod L. 3 4 8  na 2em piętrze. ( 9 3 5 - 2 - 8 )  | 23 ^  830  24

W  Iłrnk«rni 9Cz«sa.M

m .. > 4 .. ■ -w  aulw ww ***

; m W  jo ,  b*r. 
. f  r r l i i t  yar.

- j y 'B L ..
hl'm rzss’

lOj 329 38

^ O S T R Z E Ż E N I A  f tp ę T E O B O L O O I f  Z N E .
»t*p- W O jtłta. j — — — .

poAŁmk i p o w i a t m  J ® »»ni»«k 
Ś s o n d r *  1 ! 1 ’ aHiesSu wIMns

'X t o 'S  ń  połńilzaoh s ł^ b y ”
jj.i t ! 87 ! półnoony »

H I M

pogoda z chmurami 
pogoda przedjpołudniem dtszoz

Hmiaisaasa ślep**

rd

- f  4* 4 ! 4 -H ‘ł
^ _________ ! _ ............   I I

Antoni Czapliński f rifdaM drukarni.



f u s e  r a t y .

D r .  v) o l H u u t  9 i e p .  S o g r g  S o l f S t o l c t t b e r  f u r  1 8 5 8 .

/ ■ » « «  bcftnxet M j i o i r t c r  in t  H o t e l  I t r e s d e .

33 e i
T e n d l e r  &  C o m p ,  i n  W i e n ,

.. fA< * u 4. m t a U n  & ta t tn e v f> 0 ii ,
itf erfdnenen unb in alien 93ud)hanblungen, fo tote bei alien SBucfibinbern unb ^alenberoerfcbteiper ju baben-

in < I U ( 1 5  bei J i x i l f S  W I Ł O T
D r .  J o h a n n  N e p .  V o g l ' s

ShflfSsJtfllettkt'
t u v

3 «ld)nun0tn bon $ 4 ltnanDrr, iiatjtrr, JioUarj, ilanftberfler unb JHiiUer, in £ o lt aefebnitten 
in ft. ». Jllolbljetm'* jrplografifcber 2ln|talt.

t y t e i s  3 6  f t .  GSM.
IW* SBacbbmber unb ftrtlen&etjSBerfdbictper crbalten, tuenn fie ftcb bireft an bte 

obtfte Serlaętóbanblnn^ incubcn, ben ubltcbou Sttabatt. ,956 n|

® k p a t t l H t m a

Adolf Sachs
t o B i l E S L A B :  O J l a u e r  @ tra j je  9 l r .  5  u .  6  p r ^ o f f n u n a "  

in P A R IS :  Nr. 21 d’Hanteville unteu ber g ir m a :  
S a c l i s  t r e r e s  & C omp

befcf)icft mieber bie beDorftê enbe Krakauer 9)lic|)aele=SD̂effe mit einem
gro§ariigen SagerŜ fubciiirtarcu

u n b

19 21 Uwiadomienie.
•Niżej podpisany ma zaszczyt zawiadomić 

szanowny P. T. Publiczność, iż na zbliża
jący się jarmark jesienny przybędzie do 
Krakowa i skład swój w iem  samem miej- 
sru jak na jarmarkach przeszłych w  g ł ó 
w n y m  R y n k u  p o d  L .  1 9  n a p r z e o iw  
K o ś c io ła  Sgo W o j c i e c h a  otworzy.

W  składzie fym w towary najświeższe
go gustu obfitującym , polecam szczególnie 
następujące arty k u ły :
Materace drelichowe w dobrym gatunku, 

napełnione czystem włosieniem w ce- 
nie od złr. 15 do złr. 24 .

K o ł d r y  atłasowe, grodeoapłowe, tybeto
we, perkalowe w cenie od złr. 3, 

6, 7 do 2 4  złr.; francuzkie koł
dry wełniane w najprzedniejszym ga~ 
tunku od złr. do 5 z łr. 10.

K a p y  na łóżka i dywany tak w średnim 
jak i w najlepszym gatunku w ko
lorach najwspanialszych od z łr  6 
8 , 10, 20 do 25.

D y w a n y  francuzkie, angielskie i belgij
skie, do salonów, przed łóżka, na 
ściany i kościelne od złr. 2 y2, 6 , 8 , 
10, 26 , 30 , 50  do złr. 150

■Parasolki w najświeższym guście fran- 
cuzkim od złr. i ,  2, 2 % , 3, 4, 6 

p  do z łr. 15. 
f a s o l e  wyrobu własnego i angielskie 

ważące tylko łutów 15 od złr. 4 % , 
do z łr. 9.

P a t e n to w a n e  k a l o s z e  g u m o w e  tak
zwane Selbstanzieher, równie jak 
zwyczajne prawdziwe amerykańskie 
damskie, męzkie i dziecięce w cenie 
od złr. 1, 1 % , 2, 3 do 3 kr. 30. 

Zlafroki sukienne, aksamitne, inansze- 
strowe i bawełniane w cenie od złr. 
5 , 0 , 8 , .0  do 20.

k w i z y t a  p o d r ó ż n e ,  jako to: k u f r y  
ze skóry cielęcej, baraniej i wołowej 
weenie od z łr. 5 , 6 , 8 , 12 do złr. 
2 0 ;  tudzież same p u d ł a  n a  k a 
p e l u s z e  w cenie ort z łr. 2 do złr.
6 ; t o r b y  p o d r ó ż n e  i p l e d y  w.naj- 
nowszych desieniarh.

K o c e  tak letnie jak i zimowe dla c. k. żan- 
darmeryi, jako też we wszelkich g a
tunkach innych od złr. 1, l y

M aski5’ 6 do 12
g - k ° n i e ,  c z a p r a k i  i d e r k i  an-

®kie, łokieć wiedeński w ce-

g - ^ - P i ę c  łokci f  -’ 4 2  d° Złr‘ 1 kr‘ 5 ’ 
surdut lub n!J, materyi WyStai'CZy 
ryi na t a k o w y ^  -Ce"a wij ?  m 
tunku na z ł /  3 C  Pf ! §  %  
do złr. 6 kr. 15 r i 5 ’ 3 kr‘ 30

A n n o n c e. c,_3)
Der Gefertigte erlaubł sich einem hohenj 

A del und verherten P. T. Publicum /.u rg e -, 
neigten Kennćniss zu bringen, dass derselbe 
den nahenden M ichaeli-M arkt in K ra-| 
k au  beziehen und in dem wie fruher inne-j 
gehabt -n L oca le  N . 19 gegeniiber der 
A d alb erts K a p elle  abhalten wini.

E r empfiehlt sein mit dem Nfeusten reichl 
assortiertes L ager nachstełn nder Artikel:

M atratzen  v. n guten Zwill ch gefullt mit 
reinem Rosshaar im Preisc v jii fi. 
15 bis fi. 2 3.

B ettd eck en  von Atlas, gros de napie, 
Thiebet, Rouge et Cotton im Preise 
von fl. 3, 4, 6 , ? bis fl. 24 . feinste 
franzosische Wolldecken a fl. 5  bis 
fl .  1 0 .

C ouvert-D ecken  fur Retten et Divans 
sowohl mittlerer Qualitat ais auch 
t?anz feine mit der schónsten F a r -  

_ benpracht von fl. 6, 8 ,1 0 , 2 0  bis 25.
T. epp iche franzos. e„gl. und belgis- he und 

zw ar: Salon-Bett, W and und K ir- 
cherteppiche im Preise von fl. I  %,
6 , 8 , 10, 12, 26 , 3 0 , 5 0  bis 150 

Sonnensch irm e nach dem neuesten frarl- 
zósisrhen G schmack von fl. 1, 2, 
2 % , 3, 4 , 6 bis fl. 15. 

R egen sch irm e sowoh! eigener Erzeugung 
ais auch englische im Gewicht von 
nur 15 Loth von fl. 4 % bis fl. 9. 

Fatent-G um m ischuhe sowohl die neue
sten Selbstanzieher ais aueh gewóhn- 
liche echt amerikanische fiir Damen, 
Herren und Kinder 1 paar a fl. 1,
1 % , 8 , 3 bis 3 kr. 30. 

S ch la fró ck e  vou Tuch, Samt, Wattmoll,
PI us eh und Baumwolistoff von fl. 5,
6 , 8, 3 0  bis 20.

R eise -R eq u is itten , al-s K offer von 
S ch ifs -  Kalbs- und Rindsleder von 
fl. 5, 6, 8, 12 bis 20. Dergieich en 
Hutschachteln von fl. 2  bis fl. bis (5. 
R eisetasch en  4  R eisep la its  nach

u (i o

Paincit-Coitfcdumett
fur bie jfijigc S a iso n  mit bem SReueften ajfortirt.

—  * * *    —

Mauer r”!** m{$m  }$ nteinem jungften Befucp bei ber
baSfelbe burrfi i  rr-fc tt,or̂ .n erfenne icf) banfbar an, unb toerbe

( S r H  p  erMten fuciieu.
Sebem (aud) ben ^ so-A ''^ e^ en ? reft̂ e// in meiner ^anblung ftdjern 
Sebienung. ^tc|tfennern) eme ftetó glei^mapige, $ufriebenjMenbe

, ,  ^ l j ^ n ^ lĉ en ^eftellungen bitte icb auf meinen l »oma men  autigfi
*u aĉ tem cm« ,  A d o l f  S a c l i s .

|>ae |qflcr brftnbct fld) mirbrr im l l o t c l  D r i  S l I p

*
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^ J ^ a r ę c K e i i l e i n  p r a w d z i w o ś c i .  ^
Dr. Borchardta

A r o m a t y c z n o  l e k a r s k i e  U  V ■> !.<» Z I D I . 0 1 V K  » r .  i  i  ' » 
H s o r c h a r d t a  sporządzone podług ściśle naukowych zasad i na - 5  j  *
der szczęśliwych kombinacyj. zajmuje swemi b k  dox- J * ' ą h * "*wnanemi mmm charolrt<mrnt.r.>.nn«..' ..i.*. • • j  ̂ ___ niew yró- S  ^  ^  J  *■I I l i n  I ' l l  I t n i A U i r  r 8Z0*f*llwy cn Kombinacyj. zajmuje swemi b b  dotąd

Ifl T U L U  iU L U W f c  ?vnan7nl ■■oharakteryBtyezner'ii zaletami między wszystkiemi istnie- Efi * “ 5C'a«-§'f
 ... •   : artykułami bezŴtpienia pierwsze “ |-g  « o I

bardzo skutocznip dn knniAl wural-Cw oryginal.yoh paezkaoh"po"'j%0emi Podoblfe,ni' ‘oa'etowemi -. ----- -
- - m iejsce, i może służyd również bardzo skutecznie do kąpiel wszel-

kiego rodzaju. *
24 kr. m. k .)

O  B r .  H a r t u n g a  dant a7 ^ / V » ± '° m p08t?powT ’ umiejętnego ba- |  f i l ®  f i l !
■ ̂  Mii »V J E  K  Ci» «  W w  7  ! “  uprzyw.lejowane ż r o d k l  d o  ro d n ię -  I.-T  « Ł £ .fe =
Z KORY CHINY gdy oiejek * JLJl e£?f!!J*2i*?bJ ”‘.aJewaie ."z»p?ł- * 2 Łs.sTm2 =

B fc.° ®
.2 o g. •

niaia; c dv l  7 °  "  8K“ tKacn wzajemnie uzupeł- * '*  Ł  _
mim w ogólności P o m a c a  Z- *  *  Y  d° u tr*ym ania «>*»- ^  -  £  ' i  c ' t  E. ^
śniecie I to e ó w ;  ^ d y ^ T e ^ n  „ H "’*»««’'<» •' o iy .c ia  ro -  | | |  « 1 1  *  ł , |

1 k i mbne, i udzielając korzeniom włosów  należyte pożywienie * I  1
2 B u N ■ ■§

I»r. S u in  a ro m a ty c z n a  PA ST A  ZEBOAV* , • -  b o ^  i? 1
mydło do sębów, uznane ogólnie z szozególnóm zamiłow.^’ *? i  S •?■§ » i 5 5

7 C D n iu  A UT ersarlny ^ ®trzymania i upiększeń a"Jhó 1 5 = a'4Ł C u U W A 1 dziąseł, czyóci je  w meporównaniu y re d se i  i  „ l E ?  * .W h6w ~ o »  . g g  a  g*5 ?T ^  rozmaite inne proszki do zębów, i ndrinl. f  i jak • *§£«>>«
> 40 i 20 kr. m.k.j bardzo przyjemnę i miłę żwieżożó. °raz oâ ym ustom “  ^  .? |  g x  i  jj

•5 ąeu o 2 8 s.£»g
P^yrz^dzona - l a  = .0 < L ! i

r B Z KORY CHINY
(w  naszeczkach po 60 kr. in. k.}

POMADA 1 M l ,
fw  słoikach po 50 kr. m. k .)

Dr. Suin de Bontemard
P A S T A

I w paczkach po

ROŚLINNI POMADA s S l E
w  la s k a c h

i w oryginaln. kaw ałkach po 30 kr

Balsamiczne
M Y D tO  OLIWNE

(w  paczkach po 20 kr. m. k .)

O’ *"**' u
B a lN in n ic z Q c  WTWTh ■* ś a

wymaganiom najlepsze-.. n,w iJ ® M W K T I !  odpowiada 
i może zatem s ł llsznif  , 7 ?  toaletowego i do zdrowia , 
ó ro d e k  do m y c ia  « n d '°  a £ ° d n y  ale przytem s k u t e c z n y  S Ś i
damskiej lub dziecieeói t s  .n e s ° ’ nawet najdelikatniejszej reee o, uziecięoój jak  najmocniój byó polecone. -- = ®

neuesten D essens.

w K r a k o w i e
Józef Berger i K».. -,v...=-. — „ n u ^
Piotr Nestorowicz— wBRZEZANACH n it w Ł' ,0UZlelsK'
wDEMBICY aptekarz p. Ferdynand H e r .„ - '  dcnhecht-  w CZERNIOWCACH pp. Ign. scnm rcn i t .  Z a c h a ry a s ie W . *" 
raniecki -  w GORLICACH P Ienacv *  " S ~  w DOBRO U ILU p. Ludwik Stelczyk -  w DYNOWIE aptekarz n K r "b n ~  
Bajan -  w JA ŚLE pp bracia P e d ^ .  WI0Z "* w OURAHUMORZE p. Karol Laiser — w JA R O SŁA W IU  n i 
w KOMARNIE aptekarz p. A l n t ! ; ? ^ 80?. ~  w KETACH aptekarz p. Jan Jarsohcl ^  w KOŁOMYI p. S. W iesclber”^

W ~ A"f* ' " w------H*.

uprzywilejowanych artyknłdw  po cenach sta łych  fabrycznych 
R T Ł A 9 — również zajmują ew wprzedaża: w BIA&EJ nn 

w BRODACH p. Neumann Kornfeld — w BUSRU aptekarr
CZERNIOWCACH pp. 7  J  ^ c h a ry a s ie w ic z -

A .  E r n e s t  Ł e « | e p e rfabrykant wyrobów weł«ianych z Pra*.

K otzen  sowohl yorscbriftsmasslge Gens- 
óarmerie- Somrtipr und Winterdecken 
ais auch aile andere Sorten von fl.

„  1 % , 4 , 5, 6 bis fl- 12.
P ferd em ask en , englische Stall und Sat- 

teldecken.
L oden ech t stey erisch e  Pr- n  ,euer E1,e 

_ » 39, 42 kr. bis fl. 1 k/ L.16*. .
0 r 5 dieser Loden sind hinreichend

auf einen vollkommcnen Winterrock 
w°zu daher der Stoff je na®b Oua- 
litat nur auf fl. 3 15, 3 f. 30 bis 
I* 6- 15. zu stehen kaiue-

A n m erk u n g  E n  gro s Kóufern wird ei-
ne angemessene Bonification bewilljggj

A -  ^ r n e i s t  Ł e d i T e r
W ollw aaren Fabrikant aus P rag .

Gesund- und Schónheits- Pflege der Zahne.
®t*t k. k. aussohl. Privilegium.

m u n d w a s s e r
Wrlehoc von d .  P a h l m s n n
dem M ? ftC. ^orsch rift gebrauoht den ublen Geruoh_ »u» 
d|„ -™,un he80‘łiSL das Zahnfleisoh erfrisoht und starkt, 

Zahne vollkommen reinigt, beugt der Faulniss iror, Tor- 
Aindert das Lockerwerden der’ Zahne, wiedersteht dem Zahn- 
sohmerz und ist zugleich das beete Schatzmitte* gegen all©

-Zahn- und M undkrankheiteo.
gm , _ Gr. 1 f l . ,  kl. 30  kr.
Ku bekommen:

In der A potheke zum gold. Hirschen K ohlm arkt ia  W ien . 
Hr. A. A leksandrow icz Apoth. Krakau.
Hr. P. Mikolasz Apoth. Lemberg.

Jene Herra Apotheker ond Kaufleute, wolohe den V er- 
kauf zu fibernchmen wfinachen, wollen sich an obgenaantrm 
H err . w e n d ... A H 5 )

Obwiieszczenie.
żdzitnika8?RKłW dnia°h 26g0 wrzedD,'a’ 2g° .‘ 9«°
w d o m . r ' 0 godzinie Stój * r in a , odbędzie się
q  TY P a n a  T eodora Baranowskiego pod N k . 1 5 0 /  

cetn'ard l>n^ * c,;na sprzedaż rdinych m ebli niem nidj i s o

w iad am u ”1 ‘i? °hęĆ kUpieni8 m8J,CyCh “ “ iejszem  z a - 

K raków  dnia I 0 wrzednia 1 8 5 7 . ( 9 6 6 - 1 - 2 )

Dwie klacze
u a a w y t t y s s t



Dodatek do dziennika -CZAS" z dnia 24 września 1857.

© a r

tfuf nai^fłctjenbe *  f>eti>orr<*$jieit 3 J lo & c: Utt& fD lt t f lc r ^ c t tu n g e n  nefjmen aHe S3ud)fKmb(ungen S3ejle(Iungen a n ; inSbefonfcere:

D. E. F R I E D L E I I  in KR A KA Ć
łfnubcrtroffm on maftcrticc fJradjt,

ted)ni|‘d)eiii ® e |a ll J)icid)l)attic[feit uitfc entfpredpknt §)rei&
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P rzy  ulicy Grodzkiój pod L . 2 2 3. w domu W go G oebla —  do Składu Fortepianów —  I 
pod znakiem  „ZŁOTEGO FORTEPIANU" nadszedł tran sp o rt w komisie przesiany z W iednia

U E B Ł l  Ż E Ł A Z K i e H
w szystk ich  j a k ic h  ty lk o  p o trzeb o w ać  m o in a  do u m eb lo w an ia  p oko jów , ja k o  t o :  s to ik ó w  p o jed y n czy ch , 
k a n a p e k  poko jow ych  i i g ro  ow ych, ek ran ó w , sto łów , s to ik ó w  polow ych sk ła d an y ch , u rz ą d z e ń  to a le to w y ch  
p o w ozików  ruch o m y ch  salonow ych d la  dz iec i, g a rn itu ró w  p ro stsz y ch  i b o g a ty c h , łó ż e k  p o jed y n czy ch  lu b  
ze sp ręży n a m i f ran c u sk  m i, ta k ż e  d la  dzieci b a rd zo  p ra k ty c z n e  w u rząd zen iu , konso lek  z  m a rm u ra m i i 
ro zm aity ch  in n y c h  d ro b n ie jsz y c h  rzeczy . Z w racam  u w ag ę  in teresow anych  na  to , iż m eb le  te  są  n ie  z la - 
Dego że laza , k tó re  w p rz y p a d k u  zep su c ia  są  ju ż  n ie  do  u ży c ic ia  ani n ap raw y , a le  p rz e c iw n ie  są  z  k u te 
go  że laza , a  za tem  d a ją c e  s ię  b a rd z o  ła tw o  i to  p rz e z  p ie rw sze g o  lepszego  ś lu sa rz a , a  n a w e t i k o w a la  
( n a  w si) w  p rz y p a d k u  zep su c ia  n a p ra w ić : są  lże jsze  n iż  d rew n ian e  a do  p ak o w an ia  są  b a rd zo  p ra k ty 
czn e , gdyż po na jw ięk sze j częśc i d a ją  s ię  sk ła d a ć .

t b * r '  t  t e z  ■ *  n  ,/m . i w  j m .
zaś w yborow ych fa b ry k a n tó w  są  do p ozbycia  z  za ręczen iem  ich d o sk o n a łeg o  w y ro b u  —  s ą  o rzechow e, 
m achoniow c, p a lisa n d ro w e , o d  ceny  3 2 5  aż do 6 0 0  z łr .  m k . P rz y jm u je  się w  zam ian  s ta re  in s tru m en tu , 
w ypożycza się do m ieś kaft, lui> p rzybyw szy  w g o d z in ach  u m ów ionych , m ożna g ry w ać  w sk ła d z ie , n a  co 
pokój o sobny  u rząd zo n y m  zo s ta ł. O b s ta lu n k i z zag ran icy  p r z y jm u j,  się za  lis ta m i f ra sk o w a n e m i i  n a  iy -  
czen ie  s tro n y , odstaw ia  się n a  m iejsce  rz e c z  zam ów iona. —  K R A K Ó W . ( 8 9 2 - 5 - 6 )

W ien ,
Graben, 618.

Erste Auflage 100,000 Exemplare!
©te geferttgte [Association (abet bringenb ein 

jur balbigen ©nfenbung ber ^tauumerattonen aitf bett

In teressen ta fcln  etc. etc.
Einem  andern oft gefuhlten B edurfi isse haben w ir dadnrch 

abznhelfen bemfiht, dass w ir den A nhang des Bnches g ro s -  
se rn  Annonęen gew idm et haben, die fu r den Suchenden Q uel- 
len fcenng cn thalteu , an die e r  sich wenden kann, and es 
w erden Iase ra tc  jeg iich er A rt daselbst anfgenoinm en, und fiir 
je  100 Buchstaben nur 40 K reuzer CMze Insertionsgebuhr 
und von jedem  ln se ra te  10 k reu ze r S rarische Stcm peltaxo 
bercchnct.

D as gantse W e r k  vo n  so lchem  bedeu tenden  U m fange, e -  
leg a n ter F o rm  u n d  so kostbarem  In h a lie  kos te t 
nur 48 kr. CM. =  5 6  kr. rhein, =  16 Sgr. Pr Cour.

=  2 Franks, 
ein P re is , dessen M issverhaltn iss zur O rossc des Buches und 
den dafur gebrachten  Opfern n u r dadurch begiichen w erden 
kann. dass es eine zahlreiohe Abnahme fiude, und jene  U m - 
stande, so wie vor Allem N utzlichkeit des Inbaltes des Ka~ 
lenders lasscn  a u f  den A bsatz der s ta rk en  Edition von 100,000 
Exem plaren hoffen. — Da nach E rsohciaen  der L adenpreis 
jedenfalls a u f  1 fl. 20 k r. e rh ó h t w erden w ird , so bittet um 
baldige K insendung der P ranum erationcn und B etrage. da  in 
O estreieh kein P ostvorschuss besteh t.

F iir  die A ssociation des U n iv e rsa l-K alen d ers:
Alois Prettnefs Buchhandlung in Agram

(C roatien).
H andels und t.cw erbtreibcnde, D octoren, B adeanstallten . 
Fabriken ued H otelbesitzer w o'che in die Tabello der 
vorzii^lichsten Industriellen  ih rcs H ceres anfgenom m cu 
w erden w olien, haben dagegen die V erbindlichkeit reit 

• 4_r“  2  T h a le r 20 S gr. au fs E xem plare des U n iver- 
^ ^ ^ s a l -K a le n d e r s  zu pranum eriren.

Pranum eration auf diesen U n i-  
ver -al-K alender iibernimmt die E xpedi
tion der K rakauer Zeitung. (sie-s)

pro
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Obficie zaopatrzony

pod godłem :

j u r  f l u 8f ta t ( u n g “
w  m ieście: W allnerstrasse N er 268  i 269

(obok  K o h lm ark ta )
poleca sw a zaw sze w lioznym w yborze znajdujące się m eble w każdym  g a tu n k u  s ty lu  i d rzew a, jak o  to : do salonów , do 
pok jó w  jad a ln y ch  itd., z drzew a inaohoniow ego, o rzechow ego i na sposób palisandrow ego , w  kolorze drzew a dębowego, 
tudzież  ja sn o  lub ciemno naturalnym  (bez  p o litu ry ) , w  sty lu  gotyckim , ta k  zw anym  R enaissance  i «  la  B lon del.

P rzy jm ujem y  także c a ł k o w i t e  u r z ą d z e n i a  hotelów , w ill i pom ieszkać , ozdobami, lustram i itd. c a ły c h  śc ian  
i sufitów  aż  do najdrobniejszych ssozegółów .

W sze lk ie  obsta lunki  ̂na prowinoyę i za g ran icą  usku teczn ia ją  się z zupełnóin  zaręczeniem  ja k  najlepićj i pakunek 
oblicza się  p o d łu g  rzeczyw is tych  w łasnych  kosztów .

Z  poważaniem

A. Legerer. M Winter. E. F. Zlamal.(888-G)

M IIIi  » .

w  M r s l i ^ w i e  i  S a r n o w i e
poleca św ieżo  sprow adzone to w a iy , mianowicie:

P arę  ty s ię cy  par k a lo sz y  gum ow ych w gatunkach najdoskonalszych i w y 
borow e, tak prawdziwe a m e r y k a ń s k i e  i z fabryki p. Reithoffera w W iedniu , przez w iel
kie kupno po cenie je szcze  n iższej niż dotęd.
B rzytw y Austria m esser sprow adzone wprost z A nglń, każda sztuka wypróbo

wana, w czarnej oprawie z łr . i  kr. oU.
K ali-C rem e wodę, c. k. przywilejem  zaopatrzony, nieszkodliwy a bardzo skutecZny  

środek „a piegi flaszeczka 5 0  kr. m. k. z opisem.
L ait de Concombres, L ait de fra ises, E au de princesses, Pomadę Non plus 

ultra do farbowania w łosów .
Pom adę p o z i o m k o w ą  świeża. .
Spódnice crenoline na sprężynach stalow ych, jako tez w łosian e z falbanami iub bu

fami i perkalowe.
Papier na m uchy bard so skut czny, a bez żadnej szkodliw ej rucizny arkusz p0  3  k
Proszek perski praw dziw y, niesfałszow any, w e daszeczkach  po « , 15  1 2 4  kraje, 

kon.

z u r  Hebung der In teressen  des H andels, der G ew erbe, der 
B odcnkultur, des Gesohm aoks a lle r  S tande bu  den W issen - 
uchaften , zu r U ntcrhaltung  und B elehrung fu r Jeden.

Ein Buch zu liefern , das jed e  Hilfe cines frem den W erk es  
fiber die gew ohnliohsten im Leben vorkom mendcn G egenstande 
fiberflussig  m aohen, das dem G esch afts- und G ew erbsm anne. 
dem S oldaten . dem Geistliohen, dem Beam ten, dem A ek cr-  
b auer, dem S taatsm aane, dem Jung linge , der Ju n g fra u  S toff 
zu e in er gfinstigen und dooh leicht und allgem ein v e rstan d li-  
chen C nterhaltung  und B elehrung geben, Jcdem  ein Com - 
m entar, e in  R ath g eb er zu alien V orkom m nissen, ku rz  ein 
l l n l v e r a a l - B u e h  eei, d a s  w a r  unsere  Aufgabe, und 

J 1  w i r  h a h e n  z u r  E r r e i c h e u n g  d c r s e lb c n  k e in e  O p f e r  g e s c h e u t ,  
11 dazu d ie  g e e ig n e tc s t e n  M ittc l  h c r b e iz a s o h a f f e n .

Blicken w ir a u f .den Inhalt, dessen R eichhaltigke it eine 
solche is t, w ie kein W e rk  dieser A rt a u f  dem deutschen so 
wohl. als jedem  andern  B iicherm arkte ihn bfetet, w enigstens 
nich zu einem  verhaltn issm assig  so geringen  P re ise , w ie der 
des nnsirigen , der in Form  und Gehalt als O rig inal-A rbeiten  
tiich tiger Ś ch rifts te lle r  gew iss Jeden  befriedigen , und N ichts 
zu w unschen iibrig lassen  w ird , so flnden w ir  a u -se r  d e r g e -  
w dhnlichen Kalenderau* ru stu n g  m it:
Bezeiehnung der Zeitreohnungen,
Angabe der bew egbchen S’este,
V erhaltn issangabe der Z eitrechnung  der G egenw art zu d er 

nach dem G rogorianisohen und Julianischen K alender. 
V erzeichniss d er L andespatrone  des K aiserre iches, der H of- 

nerm atage, der G eriohtsfcrien ,
E rk iax u n g  der T h ie rk re is -  und S onnensysiem s-Z eichen , 
A ngabe der F in ste rn isse  und B ezeichnungder Jah reszc iten , auch 

die T ageskalende rlisten  fu r K atholiken, P o testan ten , G rie - 
chen, Juden  und T u rk en , und ra s tr ir te  Schreibtabellen, 

A stronom ische E rlau tc ru n g en ,
Dio G enealogie a llc r  gokrontcn  H aupter Europas.
E ine  O rig inal-N ovelle „D er Sohn der F ischerw itw e“ , und 

Novellen in fran zo sisch er und englischer Sprache,
E ine  e rlau terende A bhandlung fiber das W esen  d er K rieg s-  

m arine, . .
E ine g ro sse  Zahl von A nekdoten, w itzige Bemerkungen, S en - 

tenzen g ro sse r  A utoren, B a thse l, C haraden, Rebuse, dann 
O rig inal-D ichtungcn, in deu tscher, k roatischer, serb ischer, 
franzosischer, englisohcr, italionisoher, schw edischer nnd 
ho lland ischer Sprache,

E in e  m usikalisohe Beilage,
E ine  L exikon von m ehr a ls 1 ,500 F rom dw ortcrn, 
A bhandlungen fiber Bodenkultur,
B e itrag  zu r T hierheilkunde,
A ngabe der ncuesten fikonomisohen Krnndnngen.
B eitrago z u r W aai eukum le uad  E rlan te ru n g  viuler H andels-

Abhandlungen fiber die V erhaltn isse. die Pyoduktions-Ffihig- 
keit, die S tra sse n  und V erkeh rsnu tteJ , dio Sittcn und V ol- 
k e r  K roatieus und S lavonicns,

B eschreibung der w ichtigstcn  F abriken  dieser beidena K ron- 
liinder,

E inen belehrendon T heil, d e r m anohcn Aufschlusg fiber Ge
genstande der P h y sik . N aturgesohiohte  eto. gie ht) 

S ta tistisohe  Angaben d er G rfisse, B ew ohnerzahl, S taa tsso h u l- 
densumme, Namen d er g ro ss ten  S tade  alter L ander der 
E rde , ih r H andelsum satz. ih rc  vorzuglichsten Produkte , 
G rosse ih re r  L a n d -  und S eem aeht u. s. w.,

E inen Schem atism ns d er in nnsef O a  en Kron|^n(jeril bgfin- 
dlichen G eistlichkeit, Med. D oetoren und Aerzte,

E inen solchen fiber alle Offiz*ere er Ureozregim en te r mit 
A ngabe ih re r  W o h n sitze  u. s. w .

E inen Schem atism us der Beam ten a  er unohcn  in K roatien 
1 und Slavonien, c  ,,
E in  A dressen-V erzeichn iss nil®'' “ j10 ' ahrikaiton , G ast- 

1 w irthe  und G ew erbsleu te  jeden  U rts daselbst,

mon.

U ZMIANA POMIESZKANIA.
-     f l l - , , Dr. I " n G T u n ’ e rg  a d w o k a tk ra jo w y m ie s z k a  te raz  w  k a -
ile six a  douze ans pour y  etre dlevees avec  sa  filie. | mienicy pana S trzelb ick iego  pod hozbą IU1 gmina I p rz y  u -  
si’adrpflfler. Rue Krnnnir»»a m n u e  f 9 5 2 -2 -3 )  I lie* _tt T 865-14-151

ne Dam e Anglaise, elevde a P a r is , dósire prendra 
dans s a  propre maison, d’ou on jon it de la salubritó 
de la cam pagne, ąueląues petites demoiselles bion nóes,

ans pour y  ć tre  dlevees a reo  s a  f ilje ., mienicy pana S trzelb ick iego  p«« “ “" " i  —
S ’a d re sse r , R ue Krupnicza N. 114,15. ( ! )5 2 -2 -3 )  ! licy GrodzkićJ w  K rakow ie. (8 6 5 -1 4 -1 5 )

E in  V erzeichniss d er B e n a u e n  Firm en  aller H andelshauser in 
D eutschland, E ngland , F ra n k rew n , Bohwei# , ta ,. Q . 
chenland u . ’ s. w l  w elche den ®«<Umt«i ,al8 d irek te  B e- 
zugsquellen ffir jed en  nur e r  n „ „ f.4 rt,kel dienen,

E in  V erzeichn iss d e r vorzuglio thOf0 E uropas,
A uszug aus dem S lcm pclgesct*  auternden Skalen ,
U ebersioht des P o s t-  und T eleg  - i Seas mit L is ten  fiber 

das P o rto  ffir B riefe  ins A us , ber Abgang  Dn(| A n - 
ku ft der Posten etc., r,

E isenbahnfahrtabcllen  ffir O esterre  cn, Deutschland, H olland, 
Belgien, F ran k re io h , E ngland  und A m erika; desgleicben
aller D am pfschiffverbindungen,

Reduktionstabellen a lle r  europaischen Munzen,
M ass- und O ew ichts-R eduktionen, Langen, Flaohen and K 5 r-

permasge,

m
Leona Ldwery

ukończyw szy wyprawę towarów św ieżo  spro
wadzonych osobiście z Londynu A m ery
kańskich a /  L ipska Europejskich, a przy
sposobiw szy przez c a łe  lato znaczny zapas 
Futer m ęzkich  w różnych krojach i g a 
tunkach, a na żądanie wiele szanownych  
Dam z powincyi i zagranicy, przysposobi
łem  to samo znaczny zapas Futer dam 
sk ich  gotow ych w . różnych gatunkach—  
słow em  w szystko co tylko do przedmiotu 
Futer i kuśn ierstw a się  tyczy , z tym  
się  polecam, za dobroć towaru, wypraw y i 
roboty kuśnierskiej ręczę, gd yż w szy stk ie  
r boty odbywają się  w warsztatach w ła 
snych i pod moim nadzorem. —  P rzyczem  
uwiadamiam szanowne osoby, które nie w y
szczeg ó ln iły  przy oddawaniu Futer do p r z e 

chowania nic o reparacyi, a życz^ takowe 
miec wyreparowane, żeby o tem mnie z a -  
w iadom iły, gd yż przy najlepszych chęciach 
później nie zaw sze się da na prędce to u - 
skutecznió.

Do tegoż Składu Futer n adszed ł tran
sport św ieżych  fasonów czapek jesiennych i 
zimowych.

Leon Liwery
(956-2-6) K uśnierz w K rakow ie N . 2 2 /3 .

Pow ziąw szy zam ia r  w y k sz ta łcen ia  m ło d  ch 1 4 to  
do 1 6 to -litn ich  ch łopców  w iejsk ich  w 3 -le tn im  
k u rs ie  n a  zdo lnych  K arb o w n ik ó w  i g o sp o d a rz y , 
m am  je s z c z e  w  tym  celu  4 m iejsca  do ro z d a 
n ia . T a k i  ch ło p iec  m a b y ć  zd ró w  i żyw szego  te m p e ra 
m entu . N a s tę p u ją c ą  o d zież  m a p rz y n ie ść  ze  so b ą : p łó -  

c ionk i 2 , k o żuch  1, sp o d n i le tn ic h  2 , z im ow e 2 , b u tó w  
p a r  2 , k o sz u l 2 , czapkę , k ap e lu sz  i p a rę  zim ow ych rę 
k aw ic  ; p o b ie ra ć  b ędzie  w d o d a tk u  do  stosow nego  w ik tu  
12  z ł ”, m k. ro czn ie , a  p o czy n a jąc  od  ro b ó t d ro b n ie jszy ch  
g o sp o d a rsk ic h , o d b ie rz e  p rz y  ry g o rze  w ojskow ym  n au k ę  
w e w szy stk ich  g s łę z ia c h  w chodzących  w z ak res  g o sp o d a  
rza , p ró cz  te g o  zim ow ą p o rą  w czy tan iu  p isa n iu  i r a 
chun k ach . Ż y czący  ro b ie  p rz e to  W W . w łaśc ic ie le  riem  
s ,y  m ieć  z czasem  ludzi do g o sp o d a rs tw a  p o trzeb n ie jszy ch  
n iż  w ie lu  z  naszych  ekonom ów , ra c z ą  się zg ło s ić  do m n ie  
n a jd a lć j do I g o  lis to p a d a  rb .

N a g o szy n  we w rześn iu  1 8 5 L
( 9 2 3 - 3 )  Ignacy b ar. Konopka.

W I N O G R O N A
WIEDEŃSKIE

najlepszych ga tunkach, ja k  w zeszłym  tak  i tego roku 
nadchodzić będą co dzień św ieże przesyłki do Handlu

E d w a r d a  F u c l i s a
w Krakowie, w Głównym Rynku N  18
k tóry  poleca takow e IuboWnikom i używającym  kuracyi 
w inogronow ej-__________  ( 9 1 4 - 6 )

Technik ukończony
co dobrem i świadectwami udowodnić może, a  od £aru la t 
trudniący  się rolnietwem, poszukuje m iejsca do Pdm ini- 
stracyi znaczniejszych dóbr.

Panowie właściciele m ajętności ziemskich, zechcą się 
zgłosić franco pod ad resą  „B. W .“ —  Poczta w B ze- 
g ° cime- (9 6 4 -1 -3 )

Antoni Kiobukowski Redaktor odpowiedzialny. W  Drukarni Czasu. Czaplińthi Antoni rz^dzca drukarni.


